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CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA. 


Lwów, dnia 13. pażdziernika. 
Więcej z nałogu dziennikarskiego niż 
z potrzeby politycznej dziennikarstwo przed- 
litawskie zaszczyciło ostatnie wybory u- 
zupełniające w Czechach komen- 
tarzami i to nawet wcale rozwlekłemi. Organa 
wiernokonstytucyjne powtórzyły prawie to 
samo, co pisały przed rokiem. Wpadła 
nam jedna tylko trafna i świeża uwaga 
wywołana przechwałkami Staroczechów z 
powodu upadku dr. Sladkowskiego. Staro- 
czesi tłumaczyli upadek  młodoczeskiego 
koryfeusza, który w ubiegłym roku pobił 
swojego współzawodnika dość znaczną wię- 
kszością głosów tem, że w usposobieniu 
politycznem ludności nastąpił zwrot zna- 
czący. Wyborcy wrzekomo chcieli tem oka- 
zać, że zawiedzeni przez Młodoczechów na 
manowce polityczne, chcą ze skruchą po- 
wrócić do dawnego obozu biernej opozycji. 
Daleko bystrzej tłómaczy ten wypadek pra- 
sa wiedeńska. Młodoczesi uzyskali przy 
ostatnich wyborach do sejmu tak znaczna 
korzyści, że niepodobna uwierzyć, ażeby 
nagle stracili sympatyę. Jeżeli zatem przy 
wyborach do Rady państwa ponieśli ciężką 
klęskę, to powinni ją tłómaczyć sprzeczno- 
ścią w swojem postępowaniu politycznem. 
Wyborcy sprzykrzywszy sobie bezskutecrną 
politykę bierną wybierają do sejmu coraz 
więcej kandydatów młodoczeskich, bo wi- 
dzą, że biorą oni udział w obradach parla- 
mentarnych i odnoszą tam niezaprzeczone ko- 
rzyści. Przy wyborach do Rady państwa zaś 
ludność wie, że ani jedna ani druga frak- 
cya nie zerwie z przeszłością i wytrwa w 
abstencyi. Skoro zatem zaciera się zupełnie 
różnica polityczna pomiędzy obiema frak- 
cyami, nie dziw, że upadają kandydaci mło- 
doczescy. Ich wybór nie zmieniłby położe- 
nia a ich upadek przynajmniej ua pozór 
podniesie mocno nadwerężoną powagę cze- 
skiej opozycyi. 
Niema] w całem niezawisłem dzien- 
nikarstwie Niemiec zawrzała walka 
gorąca przeciw zamierzonym przez ks. Bis- 
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Y nie wiele więcej nad trzydzieści dząc kosztów, bo też ogromne skarby na- 
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marka zmianom niektórych postanowień kar- 
nych, mającym na celu stłumienie ultramon- 
tańskiei propagandy kosztem swobody pra- 
sowej. Nawet dzienniki przyzwyczajone do 
schlebiania potężnemu kanclerzowi na każ- 
dym kroku, nie szczędzą nagany i wyrzutów, 
bo wiedzą, że skoro raz złamaną zostanie 
swoboda druku chociażby na prasie ultra- 
montańskiej, konsekwencye będą smutne dla 
całych Niemiec w bliższej lub dalszej przy- 
szłości. Wątpimy, ażeby kto wiele liczył 
na dzisiejszy gniew prasy niemieckiej i wie- 
rzył, że stronnictwo liberalne jest zdolnem 
do stawiania trudności ks. Bismarckowi w 
chwili stanowczej. Bywały już nawet lepsze 
sposobności do energicznego oporu, prasa 
liberalna zaczęła się tak samo odgrażać jak 
dzisiaj, w parlamencie podniósł już nawet 
Lasker hasło o nietykalności praw ludu a 
przecież gdy z trybuny kanelerskiej padł 
pierwszy grom krasomowczy, nie pozostał 
nawet ślad po wszystkich przygotowaniach 
do opozycyi. Wskutek tego organa inspiro- 
wane nie widzą nawet potrzeby polemizo- 
wania z dzisiejszemi groźbami swoich nie- 
zawisłych liberalnych kolegów. Tylko go- 
rętsze z nich dają groźbom opozycyjnym 
krótką ale energiczną odprawę, w której 
błąka się także utarty dość w Niemczech 
wyraz „retchsfeindlich". Tego tylko potrzeba, 
ażeby prasie liberalnej zarzucono formalnie, 
że jest reichsfeindlich a wyraz ten wynale- 
ziony dla gromienia ultramontanów zejdzie 
do absurdu. Zaznacza to już dziś prasa li- 
beralna oświadczając, że jeżeli się kogoś 
nazwie wrogiem państwa, to zarzuca się tem 
formalnie zbrodnię stanu. Zgoda na to, ale 
dlaczego prasa liberalna zdobyła się na tę 
uwagę dopiero teraz, gdy sama poczęstowa- 
ną została epitetem , który codziennie sypie | 
się na ultramontanów z wszystkich dzienni- | 
ków a nawet często z trybuny parlamentar- 
nej, zkąd odzywać się nie powinien pod ka- 
rą przywołania do porządku dziennego lub 
odebrania głosu? Wszakże i zę) 
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nie są zdrajcami stanu, bo gdyby tak było, 
to prokurator już dawno ściągnąłby ich z 
krzeseł poselskich i z biór redakcyjnych do 
więzienia. Może choć teraz prasa liberalna 
Niemiec przypomni sobie zasadę chrześcijań- 


ex-książęce archiwum a służący zarazem za 
mieszkanie gubernatorowi i innym urzę- 
dnikom. 

Wzniesiony przez sławnego faworyta 
Anny, Ernesta Jana Birena, illustruje swo- 
ją historyą zmienne losy tego niezwykłego 
bądź co bądź człowieka. Spanoszony poto- 
mek masztalerzy i promników, kazał poło- 
żyć kamień węgielny pod niego na dniu 14. 
Maja 1738 w miejscu, gdzie do tej pory 
leżały gruzy po starem krzyżackiem zam- 
czysku. Biren lubo nieodstępny towarzysz 
cesarzowej, nie wydalający się wcale z Pe- 
tersburga -— w czasie największego powo- 
dzenia, gdy stał u szczytu potęgi, w prze- 
czuciu nietrwałości szczęścia pomyślał o zbu- 
dowaniu sobie siedziby, do której mógłby 
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dyś zrzec regeucyi cesarstwa, nie sądził, 
aby śnieżna Syberya bezpośrednio po tym 
wypadku stała się dlań przymusowem miej- 
scem pobytu. 

Straszne to było przebudzeuie po zło- 
tych marzeniach wielkości i potęgi. Dla o- 
słodzenia ciężkich i bolesnych dni niewoli, 
on oddawał się całemi dniami czytaniu, do 
czego dawniej, zaprzątnięty interesami pań- 
stwa, nie miał dość czasu, ona zaś ręczną 
robotą. Dotąd pokrywają Ściany komnat 
zamkowych wyszywane przez księżnę Benig- 
nę w owym czasie figury ludzkie i zwierzę- 
ce, jakie widywała na miejscu wygnania. 

Dopiero przywrócony ponownie do wła- 
dzy książęcej , dokończył budowy gmachu, 
ale już nie tak zbytkownie, jak był pierwo- 
tnie zamierzył. Gdy go w połowie Lipca r. 
1764 odwiedziła cesarzowa Katarzyna, przyj- 
mował ją jeszcze w starym pałacu, to jest 
w dzisiejszem gimnazyum. Ów tak niegdyś 
pyszny kochanek Anny, chciał się nawet 
rzucić do nóg nowej władczyni, ale ona nie 
pozwoliła na tę czołobiśność. 

Obejrzawszy bogato umeblowane ko- 
mnaty zamkowe, przeznaczone dla cesarza i 
dostojnych gości, przejeżdżających przez 
Mitawę — te same, w których przez czas 
niejaki za panowania Pawła mieszkał Lu- 
dwik XVIII, kazałem się zaprowadzić do 
sklepień, gdzie spoczywają zwłoki książąt. 
Wszystkie już one w proch się rozsypały 
okrom zabalsamowanego Ernesta Jana Bi- 
rena. 

Twarz sławnego nieboszczyka w sto 
lat z górą po zgonie zachowana- wybornie, | 
jest dziś jeszcze wiernem zwierciadłem jego 
charakteru. Rysy ostre, spiczaste, nos wiel- 


ską: nie czyń drugiemu, co tobie nie- 
miłe ! 

Coraz śmielej prowadzą francuskie or- 
gana republikańskie dowód, że republika Í 
tylko republika może zbawić Francyę. 
Hr. Chambord, hr. Paryża, książe Napole- 
on, to same złe gwiazdy Francyi, a monar- 
chia to synonim upadku moralnego i zguby 
materyalnej. Wczoraj staraliśmy się przed- 
stawić, ile racyi mają przechwałki republi- 
kańskie, że republika podźwignęła Francyę 
z ruiny materyalnej i zdobyła jej na powrót 
kredyt europejski. Dziś chcielibyśmy tutaj 
poświęcić krótką uwagę drugiemu kierunko- 
wi republikańskiej propagandy, który także 
ma na celu odebranie monarchistom bardza 
skutecznej broni. Wiadomo bowiem, że od 
upadku cesarstwa zarzucano republice, iż 
nie jest zdolną do zjednania Francji sprzy- 
mierzeńców, a ponieważ Francya bez sprzy- 
mierzeńców nie może zająć panującego sta- 
nowiska, przeto republika jest dla niej szko- 
dliwą. Uprzedzenie to okazało się płonnem! 
wołają dziś z tryumfem organa republikań- 
skie. Francya posiada sprzymierzeńców i 
jest zdolną do wytworzenia potężnej ligi! 
Gdzie są ci sprzymierzeńcy, gdzie jest owa 
liga? W wyobraźni republikańskiej wszyst- 
ko to przedstawia się może bardzo świetnie 
ale w rzeczywistości jest prostą przechwał- 
ką. Francya nie posiada sprzymierzeńców i 


nie jest zdolną pozyskać ich dla swojej 
sprawy. Może Anglia oddała swoją powagę” 


i siłę do dyspozycyi sąsiadce zamorskiej ? 
Przymierze Anglii, odartej zupełnie z da- 
wnego uroku nie byłoby akwizycyą bardzo 
świetną ale i nato się nie zanosi. Anglia żyje 
z Francyą tylko w takiej harmonii, jaką 
stwarzają zawsze pomiędzy państwami są- 
siedniemi normalne stosunki pokojowe. Mo- 
że Rossya gotową jest dobyć miecza, ażeby 
spieszyć z pomocą Francuzom? W tej ilu- 
zyi stara się całe stronnictwo Gambetty 
utrzymać umysły francuskie od chwili za- 
warcia traktatu frankfurckiego. Komu wy- 
stąrczają iluzye, kto nie został wyleczony 
Sedanem i Metzem, ten może wierzyć tym 
zapewnieniom. A Włochy? Włochy są bar- 
dzo życzliwe Francyi, radeby ją widzieć na 
szyczycie potęgi i chwały, ale mimo to 
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ki, broda przedłużona, świadczą o sile woli 
i nieugiętości despoty. Postawy był nie wielkiej 
lecz krzepkiej i jędrnej. Pozwolono mi go wy- 
jąć z trumny i postawić na nogi. Szczególne u- 
czucie grozy przejęło mnie w chwili , gdym 
bezkarnie trząsł ciałem człowieka, na któ- 
rego skinienie drżały niegdyś miliony ludzi, 
o którego względy ubiegali się królowie i 
cesarze .. 

Słaby promień światła, dochodzący do 
pieczary padł na twarz wybladłą z zaciśnię- 
temi ustami; zdało mi się wówczas, że tknię- 
tr do żywego mojem zuchwalstwem Biren 
wstrząsł się z oburzenia i zgrzytnął z wście- 
kłością zębami.. Jakkolwiek natychmiast 
minęło złudzenie, gdym spojrzał na stojącą 
obok mnie jasnowłosą Kurlandkę, nie puścił 
mi tej śmiałości płazem: całą noc następną 
prześladował mnie okropnemi widziadłami, 
grożąc i strasząc. Stróż zamkowy opowiadał 
mi, że pewnego razu kilku Rossyan kazało 
sobie uchylić wieko trumny w tym jedynie 
celu, aby splunąwszy na tego, co może od- 
dał pod topór głowy ich przodków, oddalić 
się szybkim krokiem... 

Wspomniałem już, że dawniejszy Za- 
mek książęcy zamieniono na gimnazyum. 
Zakład ten, zawdzięczający swój początek 
księciu Piotrowi Birenowi, uposażony bi- 
blioteką, wynoszącą trzydzieści kilka tysięcy 
tomów, prowadzony jest tak wzorowo, że 
mógłby się śmiało mierzyć z najlepszemi gi- 
mnazyami pruskiemi. W końcu Czerwca b. 
r, włąśnie podczas mojego pobytu w Mita- 
wie, obchodził stuletnią rocznicę swej egzy- 
stencyi. Na tak rzadką uroczystość zbiegły 
się tłumy gości ze stron blizkich i dalekich. 
Spokojna, skromna i cicha zwykle Mitawa, 
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przyjmą serdecznie cesarza Wilhelma w 
Medyolanie i przyklasną z całej duszy zbli- 
żeniu się dwóch sprzymierzeńców z r. 1866 
po chwilowem oziębieniu stosunków. Taka 
sama życzliwość Włoch dla Francyi objawiła 
się po bitwach pod Wórth, Sedanem i Met- 
zem, a jeżeli wtedy nie zdobyła się na ża- 
den krok śmielszy, to dziś o tem niema 
nawet mowy. Tak się przedstawiają stosun- 
ki zagraniczne Francyi, a mimo to jeden z 
organów republikańskich nie waha się 
szorstko odepchnąć pokojowe oświadczenia 
Niemiec i oświadczyć, że pomiędzy Francyą 
a Niemcami zawiążą się stosunki przyjaźne- 
go sąsiedztwa dopiero wtedy, gdy zostanie 
zwróconą Alzacya i Lotaryngia! Trzeba do- 
dać, że pisze to organ republikański, któ- 
rego umiarkowanie i zmysł polityczny da- 
wniej powszechnie chwalono. 

Angielski świat parlamentar- 
ny spoczywa po trudach ostatniej sessyi, 
która bynajmniej nie była tak uciążliwą, 
ażeby jej naczelnicy potrzebowali kiłkumie- 
sięcznej przerwy dla odświeżenia umysłu i 
sił. Zaginąłby prawie zupełuie wszelki ślad 
życia politycznego w Anglii, gdyby nie osta- 
tnia okolicznościowa mowa lorda Derby. Ale 
mowa ta zwłaszcza w ustępie poświęconym 
powstaniu hercegowińskiemu popsuć musiała 
humor każdemu, kto pragnął, ażeby Anglia 
odświeżyła swój wpływ dyplomat;czny w Eu- 
ropie i liczył na to, że raz przecież gabi- 
net torysów stosownie do dawnych przyrze- 
czeń ocknie się z otrętwienia. 74meszawołał 
w pierwszej chwili po wybuchu powstania: 
Hercegowina może jeszcze czekać ! Taki sam 
sens przebija z mowy lorda Derby a Anglia 
patrzy na nią z takim spokojem jak na pó- 
źniejsze wojownicze wykrzyki Timesa i na 
słynny list lorda Russela. 


Sprawozdanie 


« czynności Rady Wydziału krajowego za 
czas od 1. do 30. Września 1875. 


Wydział krajowy rozpisał składkę na 
pomnik dla ś. p. Namiestnika Agenora hr. 
Gołuchowskiego. 

Ponieważ wprowadzenie czwartego pol- 
skiego gimnazyum we Lwowie trafiło na 
trudności, przeto Wydział krajowy w piśmie 
do prezydenta miasta Lwowa wystosowanem 
poparł usiłowanie poczynione w tym wzglę- 
dzie przez c. k. Ministerstwo oświaty i kra- 
jową Radę szkolną. 

Zamianowano p. Apolinarego Piotra 
Innocentego 3 im. Dydyńskiego administra- 
torem majątku nieruchomego fundacyi sty- 
pendyjnej ś. p. Antoniego Dyd;yńskiego. 

Wydano certyfikaty szlachectwa dla 
Adama księcia Sapiehy i jego dzieci. 

Zatwierdzono nominacye następujących 
funkcyonaryuszów dla zakładu ubogich i 


Z m [i 


2 


sierot w Drohowyżu: 


Na posadzie ochmi- | wszystkich zakładów i fuudacyi, stojących | ją rządowi francuskiemu władze nadg 


strza p. Jana Kobryna, kapelana r. l. księ- | pod zarządem gmin. 


dza Feliksa Kóniga, nakoniec krawcowę 
Zakładu p. Petronelę Gołębiowską. 

Na zapytanie Rady szkolnej krajowej 
spowodowane zapytaniem c. k. Ministerstwa 
wyznań i oświaty, czyli Wydział krajowy 
przyjąłby na fundusz krajowy szkolny opła- 
canie zastępców tych nauczycieli szkół lu- 
dowych, których JE. pan minister miano- 
wałby inspektorami okręgowymi, Wydział 
krajowy oświadczył się odmownie, 

Mianowano dr. Józefa Kołączkowskiego 
lekarzem ordynującym przy szpitalu w No- 
wym Sączu. 

Zatwierdzono wybór dr. 
chera na lekarza ordynującego przy szpitalu 
w Biale. 

Przyjęto ofertę Grzegorza Petrowa na 
wykonania robót ziemnych około drogi 
Brzeżańsko-Rohatyńskiej, Mendla Inslichta 
z Tłumacza na wykonanie naprawy mostu 
nr. 76 na drodze Sielec-Zaleszczyckiej. 

Uchwalono zakupić cztery walce dla 
użytku nowych dróg krajowych, w bu- 
dowie będących i ogłosić tym celem gazeta- 
mi konkurencyę. 

Załatwiono 2 rekursa w sprawach 
drogowych; przyjęto rezygnacye p. Juliana 
Wiśniewskiego i p. Bałabańskiego z posad 
inspektorów dróg krajowych i zamianowano 
w ich miejsce inspektorami pp. Kazimierza 
Pawluszkiewicza i Maryana Kozickiego. 


W skutek reklamacyi szląskiego Wy- 
działu krajowego w sprawie zwrotu kosztów 
szupasowych powziął galicyjski Wydział 
krajowy dnia 10. Września 1875 uchwałę 
następującą : 

a) odnieść się do Wydziałów krajo- 
wych wszystkich w Radzie państwa repre- 
zentowanych krajów z propozycyą: w jaki 
sposób w drodze wzajemnego porozumienia 
się, ma być uchylony brak postanowienia 
istniejący w ust państw. z 27. Lipca 1871 
ur. 88 Dz. u. państwa, a w skutek którego 
braku niema żadnej normy co do zwrotu 


Józefa Ma. |tych kosztów, które powstały z niepra-| zdania porusza najdrażliwsze kwesty? 


wnego szupasowania, tudzież co do wy- 
konywania prawa regresu z powyższego 
tytułu; 

b) udać się do p. ministra spraw we- 
wnętrznych z propozycyą, ażeby dla zapo- 
bieżenia nieprawnym szupasowaniom zechciał 
poruszyć u wszystkich c. k. politycznych 
władz krajowych jednostajne uzupełnienie 
przepisów regulujących szupaśnictwo, a to 
według wniosków przez galic. Wydział kra- 
jowy opracowanych, które to wnioski udzie- 
lone być mają Panom Namiestnikom i Pre- 
zydentom krajowym w celu bliższego rozpo- 
znania i wydania w porozumieniu się z od- 
nośnymi Wydziałami krajowymi stosownych 
rozporządzeń regulujących. 

Korespondencye między Szłąskiem a 
galic. Wydziałem krajowym przeprowadzone, 


Udzielono gminie Dąbrowie subwencyi |a świadczące o tem, iż z powodu powyż 
w kw. 800 zł. do budowy ścieków i kana. | nadmienionego braku powstało już nieporo- 
łów w mieście, zaś Wydziałowi powiatowe- | zamienie między tymi Wydziałami i że po- 
mu w Sniatynie przyobiecano subwencyę na | dobne konflikta z powodu różnego zapatry- 
zabezpieczenie drogi Śniatyńsko- Kossowskiej, wania, stać się mogą bardzo liczne, udzie- 
której asygnowanie uczyniono zawisłem od | lono w odpisie p. ministrowi, a to w celu 
wykonania pewnych warunków. stosownego użytku względem uchylenia rze- 

Wyrażono komitetowi budewy drogi | czonego braku w drodze ustawodawstwa 
powiatowej Podhajecko Zawałowskiej uzna- | państwowego ; 
nie za gorliwe pełnienie obowiązków i udzie- c) Udano się również do c. k. Prezy- 
lono inżynierowi Zawadzkiemu remuneracyę | dyum Namiestnictwa we Lwowie z przed- 
w kwocie 100 zł. stawieniem , ażeby uregulowanie szupa- 

Nie przyjęto żadnej z wniesionych | śnictwa w Galicyi w powyższy sposób 
ofert na dostawę konserwy dla drogi Krzy- | uzupełnionem zostało, 
wcze-Borszczów i upoważniono komitet kie- | żenia wypadkom  nieprawnego 
rujący budową tej drogi do ostatecznego | wania. 
zawarcia ugody. W dalszym ciągu sprawy powyższej 

Zatwierdzono uchwałę Rady miasta wniósł Wydział krajowy dnia 17. Września 
Lwowa przyjmującą ofertę galicyjskiego b. r. ponowne przedstawienie do c. k. Pre- 
banku kredytowego na zakupno parcel B C |zydyum Namiestnictwa, w którem dążąc do 
z realności miejskiej Hotel angielski i Ma- | ostatecznego załatwienia sprawy uregulowa- 
jerówka za cenę 60.000 zł. nia szupaśnictwa w Galicyi, wyłuszczył wy- 

Udzielono Towarzystwu ogrodniczo-sa- | Czerpująco wszystkie szczegóły do tego 
downiczemu we Lwowie subwencyę z fun- | Zmierzające, ażeby ta Sprawa z korzyścią 
duszu krajowego w kwocie 400 zł. na wy- dla gmin i dla funduszu krajowego, tudzież 
kończenie budynku szkolnego i zakładów | 7 ułątwieniem dla nadzorujących władz rzą- 
ogrodniczych. 

Załatwiono 7 rekursów w sprawach 
gminnych i 3 rekursa w sprawach budo- | meme: =" =. 
a Ta l laó Wgo M R ląd li 

chwalono powołać Wgo Maryana a OL : 
Maniowskiego A ielai Eb: pol j RE i polityczny. 
wic powiatu Tarnopolskiego na zastępcę -i 
członka podkomisyi krajowej dla podatku 
gruntowego w Tarnopolu. mieniu między gabinetem wersalskim a ma- 

Zasądzono p. Kurola Nowogrodzkiego, | dryckim z powodu popierania karlistów 
byłego naczelnika gminy w Oświęcimie, na | przez nadgraniczne władze francuskie czy- 
zwrot kosztów dochodzenia dyscyplinarnego. | tamy w korespondencyi paryskiej Allg. Ztg.: 

Uchwalono przeprowadzić za pomocą | „Niejednokrotnie nadmieniały dzienniki fran- 
Wydziałów powiatowych rewizyę i szkontro | cuskie i zagraniczne, jakie kłopoty sprawia- 


szupaso- 


być mogła. 


Francya. O najnowszem nieporozu- 


cego radość i zajęcie — ua domach powie- 
wały chorągwie, okna jaśniały rzęsistem 
światłem. 

W Niedzielę, duia 28. Czerwca odbyło 
się solenne przyjęcie gości hovorowych w 
świątecznie przybrauej sali gimnazyalnej, 
gdzie pomieszczouo uwieńczony kwiatami 
portret założyciela instytutu, księcia Piotra, 
i biust profesora Sulzera, któremu Acade- 
mia Petrina zawdzięcza wewnętrzną nauko- 
wą organizacyę. Wystąpiły tu reprezentacye 
prawie wszystkich wyższych i niższych szkół 
trzech nadbałtyckich prowincyi i dawni u- 
czniowie zakładu, rozproszeni po dalekich 
krańcach imperium rossyjskiego i Niemiec. 
7 mowców godzi się wymienić sędziwego 
ziomka naszego, byłego dyrektora gimna- 
zyum, hrabiego Raczyńskiego. Każdy z u- 
czestników uroczystości otrzymał prócz in- 
nych pamiątek treściwy i gruntowny rys hi- 
storyi gimnazyum , pióra nauczyciela wyż- 
szego, pana Dannenberga. 

Ale największą przyjemność, najsłodszy 
przysmak zgotował nam dzień następny. By- 
ła to prawdziwa uczta estetyczna dla czci- 
cieli starożytnego klasycyzmu: przedstawie- 
nie Sofoklesowej Antygony — w greckim ory- 
ginale. Widowisko to dokonane przez u- 
czniów zakładu pod kierunkiem wyższego 
nauczyciela, pana Diederichs'a, chlubę i za- 
szczyt przynosi szkole. Wybornie charakte- 
ryzuje różnicę czasów odmienny sposób u- 
świetnienia dnia założenia gimnazyum (1775) 
i jubileuszowego obchodu (1875); pierwszy 
zainaugurowana balam maskowym, drngi 


stawieniu tłumaczonej Antygony w jednym 


Dreszcz pobożnego wzruszenia zatamo- 
wał mi oddech, gdy po pięknej przegrywce 
przesięwzięcie skończy się karykaturą wiel- | Mendelsohna, Antygona wstąpiwszy na scenę 
kiego dramaturga, że pobłażliwym słucha- | mówi żałośnie do siostry, że już podobno 
czom przyjdzie się pocieszać słowami Rzy- | „wszystkie winy Edypa zwalił Zeus w klę- 


wiełu innych, nie wolny byłem od Ba 


mian: in magnis et voluisse sat est —- lub | skach na głowy potomków“ i objawia Isme- 


też: ut desint vires, tamen est laudanda vo- | nie zamiar bohaterski — ale o ileż powię- 
luntas. Na szczęście podobny sposób tłuma- | kszyło się wrażenie, gdy chór siwowłosych 
czenia okazał się zupełnie zbytecznym. Su- | poważnych starców w długich powłoczystych 
kces osiągnięty przez młodych, improwizo- | szatąch odezwał się przepysznemi słowy, 


wanych aktorów, był nadzwyczajnym; wra- | które tu przywodzimy w świetnym przekła- 


żenie odniosłem tu większe aniżeli na przed- | dzie Kaszewskiego: 


O! promieniu słońca, ty! 


z pierwszorzędnych teatrów niemieckich choć REETA E Toabad oem 


a to dla zapobie- j 


dowych jak najrychlej w życie wprowadzoną | 


tam artyści z zawodu co się samo przez 
się rozumie, o całe niebo przewyższali mi- 
tawskich adeptów Melpomeny pod względem 
mimiki i gestykulacyi. Ale bo też na tak 
niezwykłe powodzenie złożyły się przeróżne 
szczęśliwe warunki, wśród jakich wystawio- 
no dramatyczną opowieść o tragicznym lo- 
sie Edypowej córy. W ogrodzie gimnazyal- 
nym, otoczony do koła cienistemi drzewami 
wznosił się dom króla Kreona; przed nim 
o kilka stopni dalej wolne miejsce a w je- 
go środku ołtarz. Wszystko nacechowane 
prostotą, wiernie oddawało styl starożytno- 
ści. Zdawało się, że same niebiosa sprzyja- 
ją pięknemu przedsięwzięciu, śmiejąc się do 
nas czarująca pogodą, nie zaciemniając ja- 


snego oblicza ani jedną chmurką, zalewając | gdyż muzyka Mendelsohna jest zastosowaną | sycznych strojach greckich. 
ziemię potokiem pramiannego światła, jakby | da niemieckiego przekładu Donnera a nie| 


Po nad siedm tebańskich bram 
Najpiękniejszy z pięknych dni! 
Złote oko dnia! twój bieg 
Złotem barwi Dyrcyi brzeg. 
Jako spieszny pochód twój, 
Tak w ucieczce, ów potężny 
Pierzchał od nas wróg orężny, 
Biało -tarczny Argów wój. 
Gwoli Polinika zdrad, 

W przeraźliwy okrzyk z góry, 
Jako orzeł śnieżuo - pióry, 

On na ziemię naszą padl. 

A wystąpił groźny, zbrojny ; 
A hełm jego włosiem strojny. 


Chór nie spiewał, lecz mówił unisono, 


pani 
Ik popierając otwarcie powstanie karlistan 
skie. Gabinet wersalski patrząc oboje gi 
okiem na władze nadgraniczne po ko? 
swą powagę wewnątrz kraju i ściąga 2% 
zawikłania dyplomatyczne (jest to U >: 
siderium A. A. Ztg.) W tych dniach Po 
wił się w La France artykuł w tej NE 
zasługujący na uwagę. Wiadomo każdy 
|w jak ścisłych stosunkach zostaje pa 
| redaktor tego dziennika Emil Girar ig 
ministerstwem spraw zagranicznych; wt 
mo także, w jak wysokiem znączeniu D ko 
ważanin zostaje Emil Girardin u SWO ości 
legów, z jaką śmiałością i niezawe oj 

5 r 
tyki zagranicznej, nie oglądając się, w jg 


tykuły jego będą źle czy dobrze PF Yis 
przez czytającą publiczność. I tak Ogan 
pierwszy miał odwagę wypowiedzieć, że staw 
[o> powinna przyjąć i zastosować d0 piur 
rzeczy, utworzonego traktatem fre ; 
pr dziś znów ogłasza on pod ty 
l 


f 


EM 
Un criminel, artykuł, w którym namig 
uderza na Don Carlosa. Usiłuje 0% Wg. 
nicość roszczeń Don Carlosa do tro 
pańskiego; piętnuje w imieniu cymi, 
czyny karlistów jako czyny bandytów ahoi 
równuje okrucieństwa przez nich POP iie: 
komuny pr patë” 
zbio” 


ne z okrucieństwami 
wzywa Europę, żeby czyny karlisto 
piła tak jednomyślnie, jak potępia 
dnie komuny paryskiej, kończy 7a% 8 
der namiętny artykuł słowami: pi 
los, ten morderca , podpalacz, 
barbarzyńca, fałszywy pretendent JE, Prd 
dziwym zbrodniarzem.“ Ponieważ U, 
równocześnie nader pochlebnie WIT „jg: 
o hr. Chambordzie i jego zabiegać p Gira” 
| nia tronu francuskiego, zrobi artyku mist)” 
dina silne wrażenie w obozie legitj tel 
cznym ; gdy się zaś zważy, że arb) posi" 
| stoi w związku z uchwałą ostatniego zt 
(dzenia rady ministrów zarządzenia 5i gi 
' przeciw władzom  nadgranicznym ; rowe 
'ztąd wnosić, że artykuł ten był 105p 
„w ministerstwie spraw zagraniczny” AE 
“który 
y" 


pit 


| — Nieprzejednani urządzili 
. tych dniach zgromadzenie wyborców; 
'wykładali zasady polityki, mające) 
Francyę. Tym razem wybrali sobie 35 grii" 
„sce zboru małą mieścinę le Luc Wg 1" 
| mencio Var, gdzie główny przyw. międ”. 
|dykałów francuskich Naquet rzekł task j 
i innemi: „Dziś jesteśmy zdani 04% “jom” 
| niełaskę orleanizmu, który uznąws7} o „ajjeji 
|żłiwość przywrócenia monarchii 07 
! stara się rządzić nami przy pomocy igs 
Í bliki. Walka wre więc dziś jedynie m 
þonap A UK 


i republikanami i orleanistami; 
bowiem nie ma już żadnego WP 
| Republika jako forma rządu nie 
wcale zagrożoną ; chodzi tylko © 
pod formą rządu republikańskieg” ,, 
|rządził, czy republikanie, którym 
| z prawa należy, czy monarchiśći: 
stanowisko jest nielojalnem. C° pays 
jestem przekonany, że jeżeli w P o 18 w 
Zgromadzeniu narodowem Stro a pych: ; 
blikańskie będzie miało tych stwa Doy 
dziś przywódzców — rządy l. ptr, 
spoczywały w rękach orleanist0 ukryj) 
prędzej czy później dopną sWO!S 
zamiarów.” 


— 


wspól 
tak kupsztoty i 
ełnię 


ze zmiany szczerze byli zá afler ot 
nanie lubo nie wspierane przeć $ a i 

padło tak gładko i równo, wi i wi? 
(talk wyraźnie i potoczyście, r004 


pl 
AB iadh wnętrza 
twarzy tak odpowiadały we treściź 
e 


mal słowo obcego sobie jez a Anty, 


— 0! patrzcie na Min i na 
nie, obywatele jednej Ojczyzny nie; 
idącą po ostatniej drodze — Helios% 
tui raz patrzącą na Šwiatio "4 pieró 
raz nigdy go już nie obaczę. "ia, 
w kolebce swojej wszystko Jabi 
mnie żywą ku brzegom Acha 0 
żywą, mnie niepoślubioną, HG piem? do 
szy nie odbiło się nigdy WO mni? 
ręczyn! Acheront jeden tylko 0” 
ślubu!... e 

Grzmot oklasków untes! R 

| ści nagrodził młodacianych atij 

|tak pięknym aktem zakończy”! 

|ne, i uświetnili jubileuszowa ogniki nę 

| Z drzeworytu podanego W wziąć wy” aaki 
strowanym może czytelnik PO" dokt go” 
żenie o urządzeniu sceny I ° gnoi 

, przedstawiali mitawscy abitury 


Ww pt) 
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- JC y 
e) pab i 


nauki 3 tość” 
JE 


go 


a 2 


której gó” k 


— Dtronnictwo republikańskie ocze- 
z wielkiem upraguieniem pojawienia 
tao; (7 $Uhiku urzędowym nowych nomi- 
się w Petektów. W Paryżu utrzymywała 
© Prefekt I, 
ı poj% Dzez dot 
praw BO, Li 


listo kuje 
jott sig 
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„dint Wagt Sunkach z ministerstwem spraw we- 
“ado ażeby Ch artykuł, doradzający Buffetowi, 
Lip” żon Y udzielił dymisyi temu wielce zasłu- 

FE = lecz w ostatnich czasach mocno 
alo ute 'Promitowanemu prefektowi. Złe języki 
i AE że artykuł ten był iuspirowany 
„zę AP Dt eta, który postanowiwszy usunąć 
rzyję” Żeby gie chciał kwestyę tę tak postawić, 


U daj 9 nie wydawało, jakoby przy zarzą- 
, Frat twa o Swem działał pod pressyą stronni- 
„ stal! rada py ikańskiego, lecz, że poszedł za 
zokfu” lenig ję aaSLegO stronnictwa Sprawa udzie- 
tulen" Przed Jmisyi Ducrotowi, ma być zresztą 
mięto” tad miotem obrad przyszłego posiedzenia 
ykar™ Ministrów, l ! 

4 bis ników Z Montpellier telegrafują do dzien- 
lizac tam „ PATYSkich, że Juliusz Simon miał 
p i p” bistoś „obecności 60 najpoważniejszych oso- 
peł” stanow, mowę, w której wykazywał, że do 
skie)! kaj 2980 utrwalenia rządów republi- 
y po Pyhien. Potrzeba tylko, ażeby merowie 
a DO aep AL byli przez rady municypalne, 
wój e” à SA Stan oblężenia został zniesiony 
0% T A wybory do Zgromadzenia naro- 
rzycieh Mha. odbyły się na podstawie systemu 
; prat zajęgję 80 według depariamentów. Co do 
jygrd Bej, AR stanu oblężenia dowiaduje się 
ża 5" Woy, Pesel, dziennik poważny i wpły- 
Z gk” Powzj, 5 minister sprawiedliwości Dufaure 
GIS jekt 4 stanowczy zamiar przedłożyć pro- 


misty Cay "AJ ustawy prasowej na samym po- 
uł t todon, Przýszłej kadencyi Zgromadzenia na- 
F k. Jeśli zaś projekt ten, który od 
edzin" jey lest już wypracowany, zostanie przy - 
moż” ko rzez Zgromadzenie narodowe, w ta- 
Wio azle gabinet przedłoży sam od siebie 
1. Widok: zniesienią stanu oblężenia. Są więc 
4 rzyszł ~- pisze pomieniony dziennik — że 

lakip € wybory odbędą się bez nacisku, 
zbat Wywier stan oblężenia mógł ua wyborców 


. e AC 
„a Did p 
opar, = A 
m iędź dzy Auglia. Niebezpieczeństwo wojny mię- 
jasko | tnę uglią a Chinami jest na razie odwró 
niedo Poser” tak Przynajmniej doniósł p. Wode, 
aiki 4 p PT aslelski w Pekinie, rządowi swemu 


Mies W. Sekretarz poselstwa p. Grosvenor 
RU atd a z depeszami do n. Bliż- 
ka szczegółów nie ma dotąd, wiadomo 
h załatwię, w Shangai nie uważają zatargu za 
ngli Wrażenie, jakie depesza p. Wode 
t0, tO Bingen sprawiła, było jednak bardzo przy- 
RU reść jej uważają Anglicy za po- 
to j eg 4 si e przypuszczenia, że Chińczycy 
tór) RUNS ię ua seryo do śledztwa w sprawie 
pd” ślej WA popełnionego na Margarym. Z dru- 
da A wysłanie sekretarza poselstwa 
a rep” Wadzł "34 wskazuje, że rokowania dopro- 
ch, być k Już do jakiegoś rezultatu, który ma 
7 ped? Ote ken łOŻ0nym rządowi angielskiemu do 
ptos” Wjąca 1a, Nie możua jednak lekceważyć pa- 
tieni? „W Shangai zdania, że nieporozu- 
Unińcz Nie są jeszcze stanowczo załatwione. 
© pr Jcy są jak wiadomo, mistrzami w sztu- 
Nay iw 


wf “ali 


i 
dzeni 


ekania rokowań dyplomatycznych. 

z Wypadek, gdyby rzeczywiście zmie- 

Wazę ię wojny, należałoby przypuszczać, że 

1 ÓW Wag mi sposobami starać się będą zy- 

Agota asie, aby tymczasem poczynić 

lig „Wania do wojny. Prawda że i An- 

f boqęjąęj Kuja na tej zwłoce, i z pewnością 
* Się nie dadzą. 


oj iy» Ostatnich sześciu miesiącach stra- 
aty e hi $ Wdzie Karliści na terenie, lecz za 
pić „a byli jiczniejsi, lepiej uzbrojeni 
i M q |zowąni, jak właśnie teraz. Mają 
skieg), Ray sile zę ZYCJI ogromne środki obrony 
NA Prze, Tojnej, wynoszącej 40.000 ludzi, 
; pcza Sto bez wielkiego wysilenia stawić 
osti ni, j od nawet siłom trzy razy więk- 
pE %ej .,. le dokonywa się organizacya 
ód Mag, Armii centralnej, i ae badz 
: aa SAMO zagrożonym, jak przy 
m Kaplica J wiosny... Na razie trzymają 
Łóre o ki z nET efenzywie, a liberalni zape- 
kczępne, A tylko zdecydują się na kro- 
Mianen? ADY uie pogorszyć i tak już 
e — 2 stanowjska króla Alfonsa.“ | 
w „p ladrycie wydano temi dmami 
kk Be © 1.) kie klęski pod Lacar (3. Lu- 
NZ GE ad wojenny uwolnił jen. Bar- 
ly, Zasadą 21% natomiast jenerała Vier- 
w 2 ch oficerć na utratę stopni, a kilku in- 
b E. — MASE ha więzienie w fortecy. 
S Ani | Adrycki korespondent Timesa wy- 
0 wo p olem znane breve papie- 
i Wiądomog = "JZnań w Hiszpanii doszło 
A króla AI Powszechnej, „Mężowie, któ- 
Jąc wych Onsa osadzili na tronie, nie 
rażenią jakie postępy zasada 
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„wolności wyznań poczyniła w Hiszpanii o- 
statniemi czasy, ofiarowali stolicy Apostol- 
i skiej za cenę uznania króla, przywrócenie 


konkordatu zawartego za czasów Izabelli. 


Z parę dni pogłoska, że osławiony | Papież udzielił też rzeczywiście swego bło- 
yonu Ducrot ma być zastąpionym | gosławieństwa królowi 
yche zasowego prefekta wersalskie- | wzywający biskupów do używania całego 
mburga, Na wiadomość tę pojawił się | wpływu swojego przeciw tolerancyi religij- 
ttnal de Puris dzienniku,  zostającym | 


Okólnik papieski, 


nej, wysłany został w czasie gdy ministro- 
wie zanadto byli zajęci sprawami polity- 
cznemi aby mogli myśleć także o kościelnych. 
Kardynał Autonelli doręczył posłowi hisz- 
pańskiemu w Rzymie odpis tego okólnika. 
Poseł, który wtedy był chorym, napisał o 
tem do jednego z ministrów. Nuncyusz pa- 
pieski w Madrycie wręczył także odpis o- 
kólnika ministerstwu, które właśnie wtedy, 
przebywało przesilenie i nie miało cząsu 
zająć się tą sprawą. Nuncyusz uważał mil- 
czenie rządu ża zgodę na treść okólnika i 
rozesłał go biskupom, a między innymi tak- 
że biskupowi Kadyxu, który podał okólnik 
do wiadomości publicznej. Gdy rząd się o- 
cknął było już zapóźno, bo już dzienniki 
zagraniczne miały treść okólnika w swym 
ręku. 

— Z Santander piszą do Timesa, że 
pewien zaufany agent rządu madryckiego 
wysłany został w tajnej misyi do Don Car- 
losa, aby go skłonić do zaprzestania walki 
i rozpoczęcia rokowań. Za to obiecują pre- 
tendentowi stanowisko infanta hiszpańskiego, 
pewne korzyści pieniężne i ogólną amnestyę 
dla jego wojsk. Pretendent, dodaje sprawo- 
zdawca Timesa odrzucił tę propozycyę sta- 
nowczo i z godnością. 


'lurcya. Co od dawna przewidywa- 
no, stało się. Turcya przyznała się w oboc 
całego świata, że nie jest wstanie zapłacić 
całych odsetek od swego ogromnego długu 


publicznego. Innemi słowy Turcya przyzna- | 


ła się do bankructwa. 
Rozstrój w gospodarstwie skarbowem 


w Turcyi był od lat 20 a przeto od wojny . 
krymskiej tak niesłychany, że cały świat fi- 


nausowy był niemal przygotowany na dzi- 
siejszą katastrofę. W chwili wybuchu wojny 
krymskiej znajdowała się W. Porta w tem 
godnem zazdrości położeniu, że nie wiedzia- 
ła co to dług publiczny. Sułtan wprawdzie 
i dawniej znajdował się wielokrotnie w o- 
pałach pieniężnych i płacił bankierom na 
Perze po 20—30 pr., o długach jednakże i 
wierzycielach w rodzaju tych, z jakimi dziś 
się związała po całej Europie, nie miała po- 
jęcia. Roku 1854 zaciągnięto na konto skar- 
bu pierwsze trzy miliony funtów szterlingów. 
Od tego czasu zakontraktowano 14 poży- 
czek; w ostatnich latach rok rocznie nową 
zaciągano pożyczkę, marnotrawny bowiem 


rząd zoiewolonym się widział procenta przy- ` 


padające od długu publicznego pokrywać 
nowemi pożyczkami. Farlay ocenia dług pu- 
bliczny Turcyi na 202,554.420 funtów szter- 
lingów; połowa tej olbrzymiej sumy przy- 
pada na ostatnie lat pięć t. j. 1869—1874. 
Obok tego ciążą na Turcyi znaczne długi 
bieżące, sam sułtan ma blisko 5000 milio- 
nów franków długu. W ostatnich czasach 
pożyczono jak się dało i gdzie się dało, nie 
zważając czy będzie możność wywiązania się 


z uciążliwych warunków. — Zbutwiałe fi-' 


nanse, to najsłabsza strona Turcyi a okoli» 
czność ta tem jest smutniejszą, że nie za- 
nosi się nawet na to, by kiedyś miało być 
lepiej. Wprawdzie depesza urzędowa obiecu- 


je, że po pięciu latach procenta znowu bę-, 


dą regularnie wypłacane, ale jeśli kiedy to 


w tym razie przypomina się mimowolnie. 


polskie „obiecanka, cacanka.* 

Rząd turecki rozporządzając, by od- 
tąd połowę tylko wypłacano procentu, dru- 
gą zaś połowę zapisywano na konto czynue 
wierzycieli, ulżył niezmiernie skarbowi pu- 


blicznemu, lecz z drugiej strony rząd ten. 
zmuszonym jest, skoro papiery tureckie spa | 


dły na 50, 40 a nawet na 30 pr. płacić o 
wiele więcej niżeli 10 proc. Bądź co bądź 
położenie finansowe Turcyi uie jest do po- 
zazdroszczenia, a żeby wydobyć się z kału- 
ży potrzeba jej uciec się do gruntownych 
na zewnątrz reform. Reformy te zapowie- 
działa wprawdzie i to reformy obowiązujące 
nietylko Bośnią i Hercegowinę, lecz całe 


państwo. Reformy te polegają na znacznych | 


ulgach wprowadzonych w system opodątko- 
wania, co naturalnie nie przyczyni się do 
polepszenia stanu skarbu publicznego. Ź 
drugiej strony zwalczenie powstania, wysył- 
ki wojsk, utrzymanie na stopie wojennej ar- 
mii wymaga wiele i bardzo wiele pieniędzy. 
Tak tedy położenie finansowe Turcyi jest 
na razie rozpaczliwem, a wierzyciele jej w 
tem miłem są położeniu, iż mimowoli prze- 
konywują się, że obecna katastrofa nie jest 
ostatnią, owszem zdaje się zapowiadać RZS 
reg nowych. 


Grecra. Dzienniki zajmują się spra- 
wą utworzenia nowego gabinetu. Palingenesia, 
organ mający stosunki z p. Trikupisem 0- 
świadcza, że przywódzcy opozycyi zgadzają 
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|się na postawienie p. Komundurosa na cze- 
le gabinetu. 
dnak tej wiadomości. 


mienie i że eelem opozycyi jest nadanie 
krajowi konstytucyjnego rządu. Nowy par- 
Jament musi być wyrazem woli narodu, dla 
tego przy weryfikacyi wyborców należy po- 
stępować z największą bezstronnością. 


KRONIKA. 


— Posiedzenie Rady miejskiej 

odbędzie się we Czwartek dnia 14. Października 
b. r. o godzinie 6 wieczorem wasali ratuszowej, 
Na porządku dziennnym: 1) Rekurs p. Henryka 
Lanerego i Lejby Klappa w sprawie budowni- 
czej. — Sprawozd. pp. radni Wierzbicki i 
Zbrożek. 2) Wnioski w sprawie dostawy płyt 
chodnikowych, ciosów i t. p. z kamienia trem- 
bowelskiego. — Sprawozd. p. radny Kossak. 
3) Prośba Wojciecha Jurkiewicza o pózwolenie 
założenia rur wodociągowych wzdłuż drogi 
Grodeckiej, — Sprawozd. p. radny Gostkowski, 
4) Wnioski w sprawie oznaczenia wynagrodze- 
nia dla katechetów obrz. gr. kat. przy tutej- 
szych szkołach ludowych. Sprawa wynajęcia 
dwóch lokalności dla gimnazyum Franciszką 
Józefa we Lwowie. Wnioski względem wynaję- 
cia lokalu na umieszczenie jednej klasy obocz- 
nej przy szkole żeńskiej św. Anny i przy szkole 
św. Marcina. Prośby pp. Dra Jana Stelli Sa- 
wickiego i Władysława Bełzy o stanowcze przy- 
jęcie do związku gminy tutejszej. — Sprawozd. 
| p. radny Dr. Gierstmann. 
| | Dr. Edward Hoffmann b. adwo- 
kat lwowski, zmarł wczoraj z rana w domu 
| obłąkanych na Kulparkowie. 
* Statystyka policyjna. W miesiącu 
| Wrześniu b. r. aresztowała c, k. policya lwow- 
ska ogółem 778 osób. Mianowicie przyareszto- 
. wano: zą kradzież 115, za sprzeniewierzenie 
5, za oszustwo 6, za obrazę Majestatu 1, za 
uszkodzenie ciała 8, za obrazę i opór straży 
policyjnej 18, za niedozwolony pobyt we Lwo- 
wie 1, za stręczenie do nierządu 2, za opil- 
stwo 107, za burdę uliczną 88, za żebranie 34, 
za włóczęgostwo 194, za prędką i nieostrożną, 
jazdę 13, za przekroczenie regulaminu sług 20, 
za przekroczenie dorożkarskie 51, ze względów 
sanitarnych 7; ze sądów zaś odstawiono po od- 
bytej karze 108 osób do dalszego policyj- 
nego traktowania. 2 powyższej liczby areszto- 
wanych oddano do sądu krajowego 33, zaś do 
sądu powiatowego w sprawach karnych 154. 
Magistratowi odstawiono do wyszupasowania 76, 
do stosownego umieszczenia 64, a celem zba- 
dania przynależności 7 osób; w szpitalu umie- 
szczono 40 chorych. Reszta tj. 404 osób była 
traktowaną w własnym zakresie c. k. Dyrekcyi 
policyi. Oprócz tego pociągnięto do odpowie- 
dzialności: za zanieczyszczenie chodników i stu- 
dzien publicznych 9, za dręczenie zwierząt 5, 
za przekroczenie przepisów meldunkowych 13 
osób, a za przekroczenie godziny policyjnej 35 
szynkarzy i kawiarzy. 

+*+ Samobójstwo podpalacza. Iwan 
Toroła, włościanin z Sokolik, w powiecie Tur- 
czańskim, lat 50 liczący, żonaty i ojciec 5 
| dzieci, niegdyś gospodarz zamożny, oddając się 
od dłuższego już czasu nałogowemu pijaństwu, 
i przetrwoniwszy tym sposobem całe swe mie- 
nie, obwiesił się d. 3. b. m. w lesie dworski. 
' Zachodzi nadto uzasadnione podejrzenie, że 
Toroła na dwa dni przed odebraniem sobie 
życia dopuścił się zbrodni podpalenia, dnia 1. 
b. m. bowiem, przyjęty przez gospodarza Pa: 
raszczyńca w Sokolikach na nocleg opuścił dom 
tegoż ze słowami: «odchodzę byś nie myślał 
| żem cię podpalił< — a wnet potem wybuchł 
"w stodole tegoż gospodarza ogień, który obró- 
| eit w perzynę domostwa i cały dobytek trzech 
gospodarzy. l | 

«*, Zwłoki dziecka płci męskiej li- 
czącego sześć miesięcy, znaleziono dnia 4. b. 
'm. w kanale w Tarnowie. Poszlakowana o za 
| mordowanie dziecka izraelitka pewna, która słu - 
żyła w Tarnowie za mamkę, została uwięzioną. 

(G.) Zapiski dyecezynlue. Dnia 26. 
| Września b. r. umarł ks. Franciszek Jordan, 
i łac. dziekan i proboszcz w Wielopolu (dyece- 
| zyi tarnowskiej) przeżywszy lat 68. Administra- 
cyę osierociałego probostwa powierzył konsystorz 
| miejscowemu wikarynszowi, ks. Józefowi Nikie- 
j lowi. Do parafii opróżnionego probostwa w 
Wiełopolu należy do 3.100 dusz. Patronem jest 
Romuald de Biała Wojciechowski. — Ks. Woj- 
ciech Rutkowski kapłan-deficyent zamieszkały 
| w Myślenicach, umarł dnia 24. Września b. r. 
— Ks. Wojciech Gac, nowowyświęcony kapłan, 
przeznaczony został na posadę drugiego wika 
ryusza przy kościele parafialnym św. Floryana 
w Krakowie, — Ks. Seweryn Ferensberg objął 
posadę łac. kooperatora w Chorostkowie. Opróż- 
niona posada wikarego przy łac. kościele pa- 
rafialnym nadaną została nowowyświęconemu 
kapłanowi Wojciechowi Lipce. — Ks. Włodzi- 
mierz Fyliński, były zawiadowca gr. kat. kape- 
lanii w Uhorośnie, otrzymał kanoniczną insty. 
| tucyę na rzeczoną kapeianię. — Ks. Józef Czyr- 
niański, pleban obrz. gr. kat. w Tomaszowcach, 
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umarł dnia 17. Września b. r. przeżywszy lat 


Inne dzienniki zaprzeczają je- | 65. De parafii opróżnionego w skutek tego 
Organa opozycyi 0- | zgonu probostwa w Tomaszowcach należy prze- 
świadczają zgodnie, że między przywódzca- | szło 1200 dusz. Prawo patronatu przysłuża 
mi opozycyi panuje najzupełniejsze porozu- | spadkobiercom ś. p. Stanisława Suchodolskiego. 


— Ks. Jan Spodaryk, dotychczasowy zawia- 
dowca gr. kat. probostwa w Załoścach, objął 
administracyę gr. kat. kapelanii w Lutowiskach. 
— Ks. Aleksandr Kunciów, były zawiadowca 
gr. kat. kapelanii w Graziowie, przeznaczony 
został na administratora gr. kat. probostwa w 
Jałowem. — Ks. Kukasz Nowosiadłowski, ple- 
ban obrz. gr. kat w Kamionce Starowiejskiej, 
umarł dnia 13. Września 1875, przeżywszy lat 
68. Do parafii opróżnionego probostwa w Ka- 
mionce Starowiejskiej należy do 2500 dusz. 
Prawo patronatu przysłuża p. Janowi Qzajkow- 
skiemu. — Ks, Jan Hołodyński, dotychczasowy 
gr. kat. pleban w Dmytrowicach, otrzymał ka- 
noniczną instytucyę na gr. kat. probostwo w 
Mołoszkowicach. Do parafii opróżnionego w 
skutek tego probostwa w Dmytrowicach należy 
do 1600 dusz. Patronem jest Izabella hr. Tar- 
nowska. — Ks. Dymytr Łojwaniuk były zawia- 
dowca gr. kat. probostwa w Leśnikach, prze- 
niesiony został na wikarego do Baliniec. 

— W jednej z saskich kopalń, jak 
donoszą dzienniki drezdeńskie, robotnik pewien 
zasypany urwiskiem, szóstego dnia dopiero wy- 
dobyty żył jeszcze i nawet nie poniósł na ciele 
cięższych uszkodzeń. 

— Trychiny znów się pokazały w Ber- 
linie. Przed kilkoma dniami ciężkiej tej choro- 
bie uległ tam pewien kupiec, oraz żona i słu- 
żąca, skutkiem oczywiście spożycia niezdrowej 
wieprzowiny, 

— Skielet pierwotnego człowieka. 
Z Lublany donoszą, że niestrudzony w poszu- 
kiwaniach zabytków przedwiekowych przy od- 
kopywaniu lublańskich budowli nawodnych p. 
Peruzzi, w zeszłym tygodniu znalazł szczątki 
skieletu pierwotnego człowieka. 

— Przemysł niemiecki ciągle upada. 
Świeżo znów kilka wielkich fabryk żelaza pod 
Lipskiem rozpuściło znaczną liczbę robotników. 
I w innych fabrykach saskich przeprowadzaną 
jest właśnie redukcya sił roboczych. 

— Sprawozdanie z wyprawy pod- 
biegunowej przez Juliusza Peyera napisane 
w języku niemieckim, zaczęło wychodzić zeszy- 
tami, z których pierwszy znajduje się już w 
księgarniach. Całe dzieło składać się będzie z 
20 do 24 zeszytów illustrowanych, które wy- 
dawane będą w odstępach dwutygodniowych. 

— Kapitan Boyton szczęśliwie od- 
był swą wycieczkę reńską z Bazylii do Kehl 
i znajduje się obecnie w Strassburgu. Liczne 
mielizny i wiry na Renie, oraz bystry prąd tej 
rzeki, utrudniały dzielnemu pływakowi prze- 
prawę w wysokim stopniu. Spóźnił się też Boy- 
ton w Kehl o kilka godzin. Rybacy reńscy w 
wielu okolicach na widok płynącej czarnej masy, 
wśród której widnieje tylko część twarzy ludz- 
kiej (tak wygląda p. Boyton w swym kostiu- 
mie ratunkowym), uciekli z rzeki w mniemaniu, 
że sam szatan jegomość nawiedził fale Renu. 

— Schwytani mordercy. Według 
telegramu, który otrzymała Deutsche Zeitung 
z Pesztu, zostali obaj bracia Rydlowie, po- 
szlakowani o zamordowanie lichwiarza Ernyega 
w Peszcie, pojmani i aresztowani w Galaczu. 
Jeden z nich Gotard otruł się w więzieniu. 

— Przepyszny hotel berliński, tak 
zwany Kaiserhof, świeżo zbudowany i zaledwie 
od kilku dni otwarty stał się ofiarą płomieni. 
Hotel ten był z bajecznym przepychem urzą- 
dzony, i nie miał sobie równego w Europie. 
Cesarz Wilhelm oglądając wspaniałą salę jadal- 
ną tego hotelu miał wyrzec: «Takiego zbytku 
my sobie pozwolić nie moglibyśmy«. 

— Przestroga dla ogrodników. 
W dziennikach czeskich znajdujemy wiadomość, 
że w wielu okolicach spostrzeżono tej jesieni 
na drzewach owocowych mnóstwo jaj gąsienic, 
z którychna wiosnę wylędz się mogą poczwarki. 
Należy więc póki pora zapobiegać tej klęsce, 
a władza krajowa w Czechach wydała już sto- 
sowne instrukcye dła zarządów gminnych. 

— Bandyta Capraro. Telegram z Sy- 
cylii doniósł kilka dni temu o śmierci osławio- 
nego naczelnika Caprara. Jest to bez wątpienia 
jeden z najważniejszych rezultatów, jakie osią- 
gnięto w walce z bandytyzmem w Sycylii. Win- 
cenzo Capraro, rodem z Ściacci w prowincyi 
Girgenti, stał od więcej niż dziesięciu lat na 
czele bandy rozbójników. Przez swoją wielką 
energię i spryt potrafił otoczyć się siecią zwo- 
lenników i szpiegów tak, że zawsze umykał z 
rąk policyi. Pole jego działania rozciągało się 
od Sciacci w prowincyi Girgenti aż do Termini 
w Palermitańskiem. Przez wiele lat towarzy- 
szem jego był sławny Giacalone, który przez 
długi czas był postrachem prowincyi Trapani. 
Po schwytaniu Giacalony, w roku 1874 pozostał 
Capraro na czele 9 brygantów, którzy byli bar- 
dzo do niego przywiązani. Z tymi towarzyszami, 
raz łącząc się z innemi bandami, to znowu 
działając na własną rękę, prowadził dalej swoje 
haniebne rzemiosło. Capraro we wszystkich roz- 
bojach, które się w ostatnich czasach wydarzyły 
w wspomnionych prowincyach brał osobiście 
udział. Był on bardzo okrutnym, a ludziom, o 
których miał podejrzenie, że go chcą zdradzić, 
kazał wydzierać wnętrzności i serca, gotował 
je i pożerał. Podług zwyczaju przyjętego przez 
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rozbójników sycylijskich oszczędzał Capraro lud 
wiejski, a mafia prowincyonalna wspierała go. 
Jego familia dawniej uboga, posiada obecnie 
kapitały i liczy się do najzamożniejszych w oko- 
licy. Na głowę Caprara nałożoną była cena 
25.000 lirów. To najlepiej dowodzi, jak był 
ten rozbójnik strasznym i ile zależało rządowi 
włoskiemu, starającemu się wykorzenić brygan- 
tyzm, na jego usunięciu. 


Notatki literacko artystyczne. 


X W zakładzie Ossoliiskich od 
było się wczoraj w południe doroczna uroczy - 
ste posiedzenie. Udział publiczności był bardzo 
mały: posiedzenie rozpoczęło s'e wśród pustej 
sali i dopiero w ciągu sprawozdania znpełniły 
się nieco krzesła. Brak ten udeiałn, wyznamy, 
przykre na nas sprawił wrażenie, Świadczy on 
bowiem o pewnej obojętności dla tak zuakomi- 
tej i pięknej instytucyj, jak zakład narodowy 
Ossolińskich, niegdyś jedyne ognisku życia nau 
kowego i literackiego we Lwowie, którego za- 
sługi około rozwoju umysłowego w naszej pro- 
wincyi są pierwszorzędnego znaczenia, Niegdyś 
inaczej wyglądała ta sala w duiu tym uroczy- 
stym. Pamiętamy ją przepełnicną najświetniej- 
szem towarzystwem lwowskiem, zuakomitościami, 
gronem dam, literatami, artystami a przede- 
wszystkiem okazałą liczbą młodzieży. Ktokol- 
wiek uważał się za miłośnika pauki i rzeczy oj- 
czystych, podkreślał w kalendarzu eżerwonym 
ołówkiem dzień 12, października... Dziś nieste- 
ty pustki świeciły w sali, i wstydzić musieliśmy 
się przed obcymi gośćmi, co na kilka dni tylko 
przybywszy do Lwowa, znaleźli przecież tyle 
czasu, aby być na posiedzeniu. Z profesorów 
wszechnicy widzieliśmy dwóch zaledwie, z nau- 
czycieli gimaazyalnych prawie nikogo, z redak- 
torów, dziennikarzy i literatów młodszych zale- 
dwie kilku, młodzieży akademickiej prawie ani 
śladu... J. E. ks, arcybiskup Wierzchlejski, sta- 
ły gość tych posiedzeń, i tym razem nie omie- 
saka? zaszczycić swoją obecnością pięknego ak- 
tu, który ma być wyrazem czci i wdzięczności 
dla niezapomnianego fundatora tego przybytku 
naukowego, 

Posiedzenie zagaił kilku słowy kurator za- 
kładu J. E. hr. Kazimierz Krasicki. poczem dr, 
Stanisław Smolka odczytał sprawozdanie, z któ- 
reg» dowiadujemy się, że zbiory tego znakomi- 
tego zakładu znacznie się wzbogaciły w prze- 
ciągu ostatniego roku. Rada miasta Lwowa da 
rowała zakładowi 130 obrazów i 1660 rycin z 
zbiorów, zapisanych jej przez majora Kiihnla. 
Pan Ludwik Zaremba Skrzyński zapisał biblio- 
tece zbiór dzieł treści ekonomiczno politycznej 
i przeznaczył stale 100 złr, rocznie na uzupeł- 
nienie tego ważnego działu księgozbioru. Ś. p. 
ks. Kuźmiński z Wielkich Mostów zapisał zakłado- 
wi całą swoją bibliotekę, Muzeum otrzymało 
wiele cennych darów, jak n. p. szczątki wielce 
ciekawego Ikonostasa z cerkwi woloskiej we 
Lwowie, laskę marszałkowską sądów kapturo . 
wych, działo żelazne wykopane w Kołomyjskiem, 
działo szwedzkie od 00. Karmehtów we Liwo- 
wie itp. Zakład nabył cenny zabytek bibliogra- 
ficzny Postilla catholica zr 1573 na własność 
za 100 zir. Wydawnictwa zakładu postępują 
bez przerwy, Kodex Tyniecki ma się już na 
ukończeniu. Liczba gośvi i osób studyujących 
w muzeum powiększyła się bardzo znacznie, 
albowiem o 500 W czytelni litarackiej praco- 
walo w przeciągu ubiegłego roku 1078 osób, 
co znaczy w przecięciu dziennie 5. Z ezytelni 
dla miodzieży korzystało razem 5552 osób, czy 
lı w przecięciu dziennie 30. Do domu wypoży- 
czono 132 osobom 2384 tomów. Muzeum zwie 
dziło 1508 osób, odbywało „w n m studya 264 
Księgozbiór wzrósł zoacznie. Inwentarz dzieł 
unikatów doszedł do liczby wcula okazałej 
69.721. Rękop'sów posiala zakład 1966, auto- 
grafów 2632, dyplomów 727, rycin 21492, o- 
brazów ið, okazów starożytnej bront578, in- 
nych rzeczy muzealnych 1476. Dochody zakła- 
dn podwyższyły się także, nadwyżka wynosi 
4,998 złr. Cały majątek zakładu Ossolińskich 
wynosi w papierach 150.435 zł, w nierucho- 
wmościach 452.105 zł. 

Po odczytaniu sprawozdania wystąpił sę- 
dziwy historyk, czcigodny dyrckior Zakładu, 
August Bielowski, i w treściwej mowie dał 
wierny obraz całorocznej działalności instytu- 
cyi, zostającej pod jego kierunkiem, oraz 
wspomniał po krótce o wydawnictwach, jakiemi 
Zarząd w najbliższym czasie obdarzy publiczność. 
Mówiąc o rozszerzających się z dniem każdym 
stosunkach zakładu, o coraz większej jego 
użyteczności , osobliwie dla zamiejscowych 
uczonych doznających w tej mierze jak naj- 
większych ułatwień, szczególny nacisk położył 
na solidarność i ścisłe związki, łączące go z 
najwyższą korporacyą naukową w kraju, z kra- 
kowską akademią umiejętności, przyczem z 
wielkiem uznaniem wyraził się o wszystkich 
publikacyach, jakie pod firmą i nakładem aka- 
demi wychodzą. 

Najszerzej rozwiódł się szanowny Mowca 
nad doprowadzonem temi dniami do końca 
wydawnictwem kodeksu '[ynieckiego , którego 
pierwszy tom wraz z obszerną przedmową 
przygotował do druku dr WAJEE Kętrzyń - 
ski, drugi zaś dr. Stanisław Smalka. P. Bielo- 


è 


wski szczegółowo opowiedział całą genezę po- rał się o pieniądze. Ponieważ Rusieckiemu przy- ' 
A 1 


wstania tego szacownego zbioru; wspomniawszy ! chodziło to z trudnością, 
o przewiezieniu do lwowskiej biblioteki uni. | do notaryusza p. Wolskiego, spisał tu skrypt: pryncypał. Z własnego doświadczenia Wie 


wersyteckiej resztek archiwum tynieckiego kla- 
sztoru, ocalonych wśród burz wojennych, gdzie 
zamknięte, dla nikogo nie były przystępnemi, 
mówił o gorliwych zabiegach ś. p. Aleksandra 
Batowskiego , który ukradkiem wygotowywał 
odpisy ważniejszych dokumentów, o pożarze 
z r. 1848, w którym spłonął niemal cały ten 
zbiór, o nabyciu kopii od brata ś. p. Batow- 
skiego, porównaniu ich z innemi odpisami lub 
wynalezionemi w części oryginałami, o edycyi 
pierwszego tomu dr. Skrzydylki, nie odpowiada- 
jącej wymaganiom krytyki i ponownem wyda 
niu tegoż wraz z drugim. Całe dzieło w ciągu 
nie wielu tygodni znajdzie się w handlu księ- 
garskim i w ręku czytającego ogółu. Nastę- 
pnie zapowiedział mowca, że Zakład poczuwa- 
jąc się do wdzięczności dla szlachetnego swego 
założyciela, przedsięwziął wydanie ważniejszych 
pamiątek po dostojnych jego przodkach, jako 
to podróży i pamiętników, których znalazła się 
dość znaczna ilość. Szereg tych publikacyi roz- 
pocznie w roczniku Zakładu autobiografia słyn- 
nego kanclerza, Jerzego Ossolińskiego. 
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(Dwaj dzierżawcy.) 
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liczący, właściciel dóbr, brat rodzony hr. Sta- 
rzeńskiej, zeznał pod przysięgą, iż nie wiado- 
mo mu, pod jakiemi warunkami i dlaczego roz- 


Hr. Władysław Baworowski, 


wiązaną została spółka dzierżawy Jajkowiec 
między Rusieckim a hr. Starzeńską. 

Wiadomo mu, że hr. Starzeńska uskarżała 
się na Rusieckiego, iż sfałszował jakiś weksel 
zastawiony w banku. Bliższych szczegółów nie 
zna, bo rzadko bywa w Podkamieniu. Świadek 
ten potwierdził szczegół naprowadzony przez 
Rusieckiego, iż hr. Starzeńskiej w sposób deli- 
katny robił wyrzuty, że źle gospodaruje na 
Jajkowcach , wydając dwa razy tyle, ile ma 
dochodu, nie wiadomo jednak świadkowi, czy 
właśnie te wyrzuty były powodem niezadowole- 
nia hr. Starzeńskiej, Świadek ten złożył jeszcze 
obszerne zeznania co do sprzedaży wołów Ru- 
sieckiemu; pomijamy jednak te zeznania, bo 
nie stoją w bezpośrednim związku z oskarże- 
niem. Świadek uważał Rusieckiego zawsze tylko 
za rządcę dóbr hr. Starzeńskiej a nigdy za 
dzierżawcę. 

Hr. Leopold Starzeński, właściciel 
Jajkowiec, przed złożeniem zeznań użalał się 
podobnie jak jego żona, na uchwałę trybunału, 
polecającą żandarmeryi wyszukanie go w kraju, 
która to uchwała dała powód dziennikom do 
niewłaściwych i niesłusznie uchybiających uwag 
i domysłów, 

P. przewodniczący wyjaśnił tę u- 
chwałę w sposób podobny jak hr. Starzeńskiej, 
poczem oświadczył świadek, iż ma zupełną sa- 
tysfakcyę. Świadek ten mógł w ogóle podać 
bardzo mało okoliczności, któreby mogły przy- 
czynić się do wyjaśnienia całej nader zawiłej 
sprawy, a to głównie z tego powodu, iż mało 
zajmuje się sprawami majątkowemi. Dał nieo- 
graniczoną plenipotencyę swej żonie i akceptuje 
wszystko, cokolwiek się stanic za wiedzą i wolą 
hrabiny, 

Świadek zna obżałowanych i co do głoś- 
nych zarzutów czynionych im przez oskarżenie 
poczynił następujące zeznania: A _ Nizinieckim 
nie traktował nigdy o dzierżawę Jajkowiec. 
Kontrakt dzierżawy miał być ułożony na tych 
samych podstawach, na jakich był ułożony 
kontrakt z poprzednim dzierżawcą tych dóbr, 
p. Merbachem. Kontrakt dzierżawy miał spisać 
dr. Roiński Świadek pamięta tylko tyle, że nie 
wolno było dzierżawcom w jednym roku wyręg- 
bywać lasu na większej przestrzeni jak na 20 
morgach. Nie wiadomo mu, dla jakich powo- 
dów kontrakt dzierżawy z Nizinieckim do dnia 
dzisiejszego nie został ukończony. © warunkach 
sprzedaży progów Rosenthalowi nic nie wiado- 
mo świadkowi. Nie podpisywał on awizacyi 
przeciw dzierżawcom i nie dawał zezwolenia 
na podpisanie go na tej awizacyi, chociaż Ru- 
siecki miał pełnomocnictwo do podpisywania go 
na dokumentach i pismach nie cierpiących 
zwłoki. Świadek pamięta, że dla Radzimińskiego 
podpisał plenipotencyę celem wyrzucenia Rosen- 
thala z lasu. Dr. Dobrzański miał od hr. Sta- 
rzeńskiego także różne plenipotencye do prze- 
prowadzenia rozmaitych spraw. Powodem spisa- 
nia kontraktu dzierżawy z żoną była choroba 


świadka. Wyjeżdżał on na dłuższy czas za gra- | 


nicę, dał żonie nieograniczoną plenipotencyę a 
zarazem podpisał kontrakt dzierżawy d. l6go 
Stycznia 1874; nie znane mu są jednak powo- 


dy, dla których Rusiecki i Niziniecki, ustąpili ' Hrabina twierdziła, 


więc poszedł z nim | 


| notaryalny i na podstawie tego skryptu otrzy- 
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mał Rusiecki od Liniena 3.000 złr., z których | 
dał p hrabiemu tylko 900 złr. a resztę zatrzy- 
mał przy sobie. Ta pożyczka miała być po-; 
krytą rzepakiem. Tymczasem nie otrzymał Li- | 
nien ani rzepaku ani pieniędzy od p. Rusie- 
ckiego i hr. Starzeński musiał tę kwotę sam! 
zapłacić. Weksel zastawiony w banku kredyto- | 
wym podpisał hr. Starzeński dla Rusieckiego | 
zdjęty litością, bo zdawało mu się iż Rusiecki 
jest w położeniu bardzo przykrem. Zapłacił on | 
za ten weksel 1.000 zlr, nie żąda jednak: 
zwrotu tej kwoty od Rusieckiego, Nie pod-| 
pisywał on zresztą żadnych wekslów dla Rusie- 
ckiego. 

Z powodu tego ostatniego zeznania przed- 
dłożył p. przewodniczący hrabiemu Starzeńskie- 
mu dwa weksle przez niego podpisane. Na je- 
dnym wekslu był nawet podpis hrabiego lega- 
lizowąny. 

P. hr. Starzeński nie mógł sobie w żaden 
sposób przypomnąć, czy podpisywał te weksle 
i na jaki cel, mimo że p. przewodniczący przed- 
łożył mu dwa listy przez niego własnoręcznie 
pisane a wyjaśniające cel wystawienia tych 
wekslów. 

Dr. Jan Dobrzański, adwokat lwow- 
ski, niezaprzysiężony, zeznał co następuje: Ni | 
zinieckiego znał już od dawna; Rusicckiego po- | 
znał w r. 1872, gdy był w Pawłowie. Gdy Ru- 
siecki został rządcą u hr. Starzeńskiej oai | 


świadek interesa pani hrabiny. Od Rusie- | 
ckiego nie miał ogólnego pełnomocnictwa. | 
Hrabiego Leopolda  Starzeńskiego zastępuje ; 


świadek dopiero od roku zeszłego. O kontrak- | 
cie dzierżawy między Nizinieckim i Musieckim 
a br. Leopoldem Starzeńskim dowiedział się | 
dopiero po jego zawarciu. Zdaje mu się, żel 
między Nizinieckim a Rusieckim była spółka co | 
do całej dzierżawy Jajkowiec. Nizinieeki miał | 
prowadzić rachunki a Rusiecki gospodarować. | 
Sprawę awizacyjną przeciw dzierżawcom pro- 
wadził jego koncypient, p. Szeib, a powodem | 
tej awizacyi było co następuje: Rusiecki uža- 
lał się przed świadkiem, iż dzierżawa żle idzie 
i radził się świadka, jąkim sposobem możnaby 
się pozbyć tej dzierżawy. Dr. Dobrzański po- 
dał dwa środki: Jeden rozwiązanie kontraktu 
dzierżawy a dragi wniesienie awizacyi. Rozwią- 
zanie kontraktu dzierżawy wymagałoby bardzo 
długiego czasu, przeto poradził świadek Ru- 
sieckiemu, że najłepiej będzie awizować się a 
to tym sposobem, iż należy zmienić kontrakt 
dzierżawy z lat dziesięciu na jakiś krótki ter- 
min n. p. do 15. Grudnia 1873 r. i na pod- 
stawie tego dodatkowego kontraktu, po upływie 


terminu dzierżawy wnieść awizacyę, Swia- 
dek nie przypomina sobie, czy Niziniecki 
zgodził się na tę awizacyę, 


stała ona spisaną w jego kancelaryi i wnie- 
sioną do sądu w Żurawnie. Świadek nie przy- 
puszczał nigdy, aby na podstawie tej awizacyi 
mogła być prowadzoną egzekucya, nie przypu- 
szczał też ażeby na podstawie tej awizacyi mo- 
żna było wyrzucić Rosenthala z lasu, Wierzył 
on najzupełniej słowom Busieckiego, który za- 
pewniał go, iż jako przyszły wspólnik hr. Šta- 
rzeńskiej w dzierżawie, zaspokoi wszystkich 
wierzycieli (Rosenthala, Schumana itd.) 

Świadek interweniował w sprawie zawar- 
cia kontraktu dzierżawy Jajkowiec między hr. 
Starzeńskiemi, Kontrakt ten przyszedł tak do 
skutku, iż Rusiecki przyniósł brulion na pod- 
stawie którego z pewnemi zmianami miał być 
spisany formalny kontrakt, Stało się według 
życzenia Rusieckiego. Deklaracyę z d 23. Sty- 
cznia 1874, mocą której zrzekli się dzierżawcy 
swych praw na rzecz p. Starzeńskiej, nie za- 
strzegając w tej deklaracyi praw swych wie- 
rzycieli, spisał dr, Dobrzański na żądanie i w 
skutek informacyi hr. Starzeńskiej; nie był on 
jednak przy układach pomiędzy dzierżawcami a 
hrabiną. 

Przewodniczący. Niziniecki twierdzi, 
że ufając panu, spuścił się zupełnie na pana co 
do ułożenia deklaracyi; że prosił pana wyrańź- 
nie o ubezpieczeaie Rosenthala i innych wie- 
rzycieli 

Dr Dobrzański: Niziniecki nie wspo- 
minał nigdy o Rosenthalu. (mowa była taka: 
Niziniecki miał dostać od hr. Starzeńskiej tytu- 
łem odszkodowania 12.000 złr. a Rusiecki 
miał zostać wspólnikiem p. hrabiny w dzierża- 
wie także z kwotą 12.000 złr., która została 
przy hrabinie Starzeńskiejj W obec pani hra- 
biny zgadzał się Niziniecki na dekłaracyę spi- 
sang. 

Przewodn.: Jakim sposobem rozwiązano 
umowę zawartą między Rusieckim a hr. Sta- 
rzeńską ? 

Dr. Dobrzański. Przy końcu r. 1874 
między nimi jakieś nieporozumienia. 
że musi zerwać z Rusie- 


dość że zo- | 


zaszły 


z dzierżawy. Ta sprawa traktowała się również | ekim. Po długich naradach zgodzono się wre- 
u dr. Dobrzańskiego. Przy spisywaniu deklara- ; 
cyi dzierżawców z d. 28. Stycznia 1874 na (Tę sprawę wyjaśnia zres.tą znacznie obszer- 
rzecz hrabiny, nie był świadek obecny i nie niej Szeib, który się nią zajmował.) 


wpływał na taką deklaracyę., 


szcie na to, że Musiecka obejmie dzierżawę. 


Sprawa z Szumanem nie jest znaną 


I 
Sprawę z Linienem przedstawia świadek świadkowi; uskarżał się tylko przed nim Ru. 


w sposób następujący: Był we Lwowie i po- ' siecki, że mlyn jest źle zbudowany; 


świadek 


trzebował pieniędzy. Polecił przeto bawiącemu miał to samo przekonanie. Sprawa sprzedaży 
wowczas we Lwowie Rusieckiemu, ażeby posta- rzepaku Falkowi nie jest mu znaną, 


gwoka! , 


N tyl | 


P. Jan Szeib, dependent u a 


Dobrzańskiego, potwicrdza to samo, 


że hr. Starzeńska przyjęła Rusieckiego, | 
spółki, wkrótce powstały jednak jakieś e 
rozumienia. Hrabina wezwała świadka do ki M 
kamienia, ażeby załatwił sprawę z Rusi? A 


Trudna to byla sprawa, bo strony spomi 
chciały nic słyszeć o wzajemnych spła ż 
Stanęło wreszcie na tem, że hr. staria | 
weźwie na własność młyn parowy 4 | risat | 


caly ruchomy inwentarz, W tym duchu 
ugodę. Rasiecki był dłużnikiem hr. Starze? Nic 
z stosunku swego do niej jako rządeb wó 
mając gotówki, przystał na to, iż spłaci 2 
dług inwentarzem otrzymanym z podział ję: 
nieważ jednak nie było pewności czy gta: | 
wentara pokryje długi Rusieckiego U P „| 
rzeńskiej albo może też przewyższy J © ij 
cznie, przeto zgodziły się strony na *@) 
pani Rusiecka obejmie dzierżawę Jajko” 
zużytkuje inwentarz Rusieckiego i wypłać b 
Starzeńskiej długi swego męża. Spisana vakti 
duchu nowy kontrakt, Według tego kon j0 | 
przeszła cała własność Rusieckiego na jeć imi 
nę (tak, że n. p. Rosenthal nie miał już “^ j 
a żadnej ewikcyi.) re: 

Świadkowi nie były zresztą znano Pag 
tensye Rosenthala, Szumana, Domsa i te WE 
Rusieckiego; spisując więc kontrakt, ot 
czystem sumieniem zlać wszystkie prawe 
sieckiego na Rusiecką. 

Przewodniczący: f 
sobem usunięto cały fundusz wierzycie sjek 

Świadek mówi dalej, że jeśli p. KE 
nie utrzymała się przy dzierżawie , P rakti 
ztąd, 1ż nie dopełniła warunków Ko agi j 
(Caly ten kontrakt trwał zresztą wszys aao 
tylko pięć dni i przestał obowiązywać “i 
przed oddaniem Jajkowiec w faktyczne P 
danie p. Jiusieckiej, Rusiecki nie odda” sgk 
paku Falkowi dla tego, ponieważ rzep 
kwestrował p. Szuman, 

Po przesłuchaniu tego świadka 
ponowne przesłuchanie hr. Starzeńskiej ı gwd 
dała wyjaśnienia co do niektórych wątp: dr 
kwestyj, tudzież ponowne przesłuchać. 4 10 
Dobrzańskiego w celu uzupełnienia | p” y 
nia zeznań p. Szeiba. Z zeznań tych % 
pływa nic nowego. 
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Wysokie Ministerstwo rolnictwa wyza8 
w b. r. 522 dukatów i 216 srebrnych 5 
li na premiowanie koni roboczych pE 
i koni krwi mięszanej, tudzież 300 7 
premiowanie koni huculskich. prowa 
Komisya wyznaczona do prez 
dzenia premiowania odbyła swe oa 12 
w miesiącu Czerwcu i Lipcu b. gotowi" 
miejscowościach, a mianowicie: W wie b 
Stryju, Mościskach, Rzeszowie, W adon noii 
Krakowie, Tarnowie, Nowym S4cZ% 
Erzeżanach, Złoczowie i Tarnopol zed: 
We wszystkich tych stacya 
stawiono komisyi w ogóle 287 
Źrebiętami, 64 młodych klaczy, BU 
dwu letnich źrebców, 159 jedno 


dalach albo pismach pochwalnych i» 


czy ze Źrebiętami, 19 młodych kla” 
źrebców, 49 źrebie i 6 ogierów Lig 
wanych, 

Komisya rozdala w ogóle 
tów, 300 złr. i 208 medali; kwot”. l 
przeznaczona na premiowanie „EA 00) | 
skich mogła być tylko w część! „m 
ien cel użytą, a mianowicie U4 P a 
nie jednego ogiera w Kołomy!» przeds 
bardzo mało keni huculskiej rasy reszt? 
wiono komisyi, Pozostałą zatem a pre 
kwoty (200 złr.) użyła komisya 7 
wanie w innych stacyach 20. 


ściatnkich, udzielając im e E 
naret DOO i 
OSTATNIA POCZTA _ 


Najjj Pan wysyła na 
Milana serbskiego osobnego "* | 
znaczonym jest do tej nmissy* 
mistrz dworu hr. Hunyady. , jowi dô 

Najj. Pan nadał v A wł 
prezydentowi węgierskiej delegats TEY 
sławowi Szógyeny-Marić b, 
szambelana. - edze" 

Porządek dzienny 36. PO dbyć ya 
Izby Panów, które ma oe doai K o 
b. m., jest następujący: Wybo"! A pór jed 
ka do komissyi politycznej $ HE pođt 
członka do centralnej komissyi s a do 
gruntowego; wybór jednego 7 b 
missyi dla podatku domowego: wd. Bi 

Na obiedzie u Najj. Pari pp dr. 
byli obecni pomiędzy inny m 


Mia} 
dr, ( 
ki; 

dr. ] 


wila 
wyg 
stleję 
lichy 
tach 
rze 
"t 

nad 


br; 
Bol 


Gg; 


 łkowski, Chrzanowski, dr. Dunajewski, 
ajj. rocholski, ks. Jabłonowski, Smarzew- 


m" dniu 10. b. m. zaś byli obecni pp. 
` Kabat, dr. Smolka, ks. Czartoryski. 
elegacya Rady państwa załat- 


wi 
A d. 12. b. m. żądanie kredytu na nad- 
Toy potrzeby wojska i przyjęła wszy- , 


uchy Wuioski komissyi; wydatek na działa 
tach alony został bez rozpraw, Zamknięcie 
p” za r. 1878 zatwierdzono a ZA| 
W p czenia budżetu z lat 1870 i 1871 
A ule „Pogranicze wojskowe* udzielono 
4 absolutoryum. = | 
togi fesse donosi, że poseł rosyjski w Ca- 
cy ie generał Ignatiew od kilku mie- 
LA Y Już przewidywał turecki zamach stanu 
NU finansowem i wyraził życzenie, aby 
ać rodzaj kurateli europejskiej nad 
Tiat w której wpływ Rosyi byłby oczy- 
€ Przeważający. " 
may „(zbie drugiej hollenderskiej 
cza minister spraw zagranicznych histo- 
Bot, 9 Przebieg zatargu z Venezuelą. 
Mierdzi} wyjazd posła Venezueli z po- 
stą i? że rząd hollenderski nie chciał od- 
day, od żądania otwarcia dwóch „portów 
Uat kretów hollenderskich. Stosunki dyplo- 
Jcznę są wprawdzie zerwane, ale sytu- 

me daje jeszcze powodu do obaw. 
h Ziennik pekiński ogłasza dekret 
ziem 027 uprzejme traktowanie cudzo- 
skie w w Chinach. Żądania posła angiel- 
we względem ukarania morderców Mar- 
9 nie są jeszcze spełnione; uregulowa- 


5 


TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ, 


Praga, 13. Września. W wczo- 
rajszych wyborach do Rady państwa z grupy 
miejskiej wzięła udział zaledwie połowa wy- 
borców; wszędzie wybrano  staroczeskich 
kandydatów. Nawet Juliusz Gregr upadł w 
obec Staroczecha Milde. Kandydaci konsty- 
tucyjm osiągnęli wszędzie poważne cyfry 
głosów. 

Belgrad, 13. Września. Według 
otrzymanych tu wiadomości naruszyli Turcy 


znowu granicę w okręgu Użyckim nad Dry- 
ną i spalili strażnicę kordonową serbską. 
Skupczyna wybrała dotychczasowego wice- 
prezydenta Jowanowicza prezydentem; ksią- 
żę zatwierdził ten wybór. 

Rzym. 13. Września, Według Os- 
servalore Romano fałszywą jest wiadomość, 
jakoby Papież zamierzał wystosować pismo 
do cesarza Wilhelma podczas jego zapowia- 
danego pobytu w Medyolanie. 


Dddpowiadu, redex 


: Węndsakaw Koria i. 


Przyjechaiti do Lwowa, 
dnia 12. Października 
Hotel Żorza, 


A. Thuranszky z Węgier. — W. Ustrzycki z Cze- 
latycz, — K. Zaklika z Hawłowie, 
Hotel Europejski. 
Pp. K. Baranowski z Krakowa, — Z, Hermann 
z Rzepniowa. 
Hotel Angielski: 

Pp. J. Frühling z Stanisławowa — A. Sein- 
feld z Stanisławowa. — L. Karszniewicz z Śniatyna. 
A. Rocki z Podola ros. — $. Romanowski z Piotr- 
kowa. — H. Treter z Laszek, — Z. Zaklika z Da- 
szawy. 


Odjechali ze Lwowa. 
dnia 12. Października 
Pp. S. hr. Badeni do Radziechowa. — K. hr. 
Van der Meere do Czerniowiec. — G Kukucz do 
Brodów. — K. Brzozowski do Stanisławowa. — H. 
Neugebauer do Kijowa. — P. Russanowski do Rossyi. 
— A. Witkowski do Sorok. 


Spostrzeżenia meteorologiczne 
z dnia 13. Października 1875. 
Barometr 726:4mm.  Psychrometr suchy + 7.000 
Barometr wilgotny -+ 68800. Prężność pary 6.8mm. 
Wilgoć 91 9%. — Zachmurzenie 9. Wiatr E4. 
Ozon 7 Temperatura powietrza + 5:60Rm, 
Barometr opada. 


Pociągi kolejowe, 
Przychodzą do Lwowa, 


% Krakowa: rano o godzinie 5. minut 50 (pociąg 
pospieszny); przed południem o godzinie 10, 
minut 55 (pociąg mięszany); w nooy o gcdz. 


Z Czernlowieo : rano o godz. 4. min. — (pocigg 
mięszany); po południu o godz, 3. min. 5 (po- 
ciąg mięszany); w nocy o godz. 10, min. 13 
(pociąg pospieszny ); 


Z Stanisławowa (przez Stryj): wieczorem o godz, 
7. min. 22. (pociąg mięszany): 


Z Podwełoczysk (do Lwowa na Podzamcze 
po południu o godz. (poc. min. 3iąg mię- 
azany); w nocy o godz, 8. min.55 (pociąg mię 
szany); wieczór o godzinie 10 min. 5% (pocitg 
pospieszny. 


Udchedzą ze Lwowa. 


Krakowa: rano o godzinie 6. (pociąg czysto 
osobowy); po południu o godzinie 6. min. 5 
(pociąg mięszany); w nocy o godzinie 11. min. 
25 (pociąg pospieszny); rano o godzinie 6. min. 
35 (pociąg lokalny). 


Do 


Do Podwołooczysk: (z głównego dworca): rano 
o godz. 6. rain. 20 (pociąg pospieszny); w po- 
łudnie o godz. 12. min. 5. (pocięg mięszany), 
w nocy o godz. 10. min. 57 (pociąg osobowy); 


Czerniowiec: rano o godz, 6. min. 50 (pociąg 


pospieszny); w południe o godz. 12. min. 50 
(pociąg mięszany); w nocy o godz. 11. min. 43 
(pociąg mięszany); 

Stanisiawowa (przez Stryj): rano o godz, 
7. min. 22 (pociąg mięszany); 


Podwołoczysk (z Podzamcza): w połudu e 
o godz. 12. min. 26 (pociąg mięszany); w noci 
o godz, 11. min. 32 (pociąg mięszany). 


Do 


Do 


W teatrze hr. Skarbka. 
We Środę 13. Października 1875 


POCZWARRA 
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||. ANE 
1-35 Edykt. 
ki Ł L. 2667. C. k. Sąd cbwodowy Tarnow- 
Uag, Polecenia c k. Sądu krajowego wyż- 
l D W Krakowie z dnia 20 Stycznia 1875. 
lipna S i w myśl $. 14. ustawy z dnia 25. 
in 3 1871. 1. 96 Dz. p. p. niniejszym dru- 
Ki y Jktem podaje do publicznej wiadomo- 
ng mocy uchwały c. k. Sądu obwo- 
l ijao W Tarnowie z dnia 26. Lutego 1874. 
Mie, 4 dla realności pod l. 172 w Tarno- 
R Grabowce w okręgu c. k. Sądu obw. w 
byłą, że położonej utworzono nowe, ciału ta- 
Mpo że termin pier »szym edyktem z dnia 
Ma etnia 1874. l. 6939 do zgłoszenia 
dąq, tCzonych do nadiaienionej realności 
Ligę łących się wyznaczony z dniem 27. 
to, A 1874 się skończył, Wzywają się wszy- 
lyg (Ózy prze wpisy czyli wciągnienia w to 
dig, UtWo:zone ciało tabularne uskutecz- 
Wpis (ab przez istuiejący porządek tychże 
by,” W swych prawach uważają się być 
to, ONK CENA aby swe zarzuty najdalej do 
ky, udnią 1875 w c.k. Sądzie obwodowym 
di Mowig zgłosili, gdyż inaczej istniejące 
Je, pi * miały skutek wpisów hipotecz- 
Tzywrówenie upudlego terminu niniej- 


U c ! 
kp, klem wyznaczouego niema miejsca, 
tzedlu: s EE U 
Skoj  700ie takowego być nie może do- 


kozy 2 Tarnów daia 18. Lutego 1875. 
e - ogłoszenie. 
« 0165]. O. k. Sąd krajowy jako haun- 
„e Lwowie ogłasza niniejszem, iż na 
dls Września 1875 firma: „W. J, Dwor 
KUP A handla rekwizytów do pisania i to- 
„S*lanterzjnych we Lwowie do reje- 
ą  bwego firm pojedyńczych wpisaną 
(og rów daia 1. Października 1875. 
ho. Edykt. 
to ola 11778. C. k. Sąd obwopowy w Tar- 
vo em Podaje do publicznej wiadomości że 
w adr obycią resztującej samy wskslowej 
tath og, R. 7 Pn. na rzecz p. Jakóba 
czad 2 odbędzie się przymusowa publiczns 
dy. P. Maszyn gospodarskich w magazy- 
łez UA Siókla w Tarnopolu się znaj- 
Paśqziec (0 w dwóch termiaach dnia 19. 


"nika 1875 į 2. Listopada 1875. każ- 


bł, 
u 
Ug E t 


E Na 


A ia lis. 


dą razą o godzinie 10tej rano. 

Narzędzia te sprzedane będą na pierw- 
szym termiuie tylko za cenę szącunkową, 
na drugim zaś i poniżej takowaj. 

Tarnopol dnia 30. Września 1875. 
(3947 1—3) Obwieszczenie. 

L. 1326. Ze stroay prezydyum c. k. 
Sądu obwodowego w Stanisławowie rozpisuje 
się niniejszem lcztacya na dzień 28. Paź- 
dziernika 1875 o godzinie 9tej przed połu- 
dniem celem dostarczenia chleba i potraw 
dla więźuiów e. k. Sądu obwodowego i miej 
sko delegowanego na rok 1876. które to do- 
starozenis najmniej żądającemu poruczonem 
zostanie. Ceny wywołania są następująca : 

. Porcya ciepłej potrawy po 8600o cnt. 
chleba 11/3 ft wagi 


i 
l 
CON 
czyli 841 granów po . .10 » 
. Porcya cała szpitalna . 


3 . 285199 » 
4. Półporcyi szpitalnej . . . 2438/100 » 
5. Trzecia część porcyi szpital. 23284 gg 

6. Ćwierć porcyi szpitalnej. . 2362100 » 
T. Porcya czystej dyety . . 5 

Jako wadyum ma się kwota 2170 złr. 
a. w. przy komisyi licytacyjnej złożyć. Bliż- 
sze warunki jakoteż i prawidła notraw moż- 
na w prezydyum c. k. Sądu obwodowego tu- 
dzież podczas rozprawy licytacyjnej zoba- 
czyć. 

Z prezydyum c. k. Sądu obwodowego 

Stanisławów 7. Października 1875. 
(3913 I! 3) Ogłoszenie konkursu, 

L. 7348. W celu obsadzenia posady 
oficyała w X. klasie ewentualnie posady kan- 
celisty w XI. klasie przy dyrekcyi policyi 
we Lwowie rozpisuje się konkurs do 20 
Listopada b. r. Ubicgający się winni swe 
podania zaopatrzone w dowody kwalifikacyi 
li znajomości języków krajowych wnieść w 

| drodze właściwej do c k. Dyrekcyi policyi 
we Lwowie. 

Z prezydyum c. k. Namiestnictwa. 

We Lwowie daia 7 Października 1875. 
(39538 1—3) Obwieszczenie. 

L. 3923. C. k. Sąd powiatowy przed- 
sięweźmie dnia 15. Listopada, 1. i 14. Gru- 
dma 1875 zawsze o l0Otej godzinie rano w 

„Bądowem zabudowaniu w drodze publicznej 


| licytacyi przymusową sprzedaż realności pod 
(1. 69 w Letni Józefa Sieniawskiego ciała ta- 
'bularnego nie stanowiącej na zaspokojenie 
|sumy 388 złr. 68 ct. w. a. na rzecz dyre- 
kcyi Zakłanu kredytowego włościańskiego 
w dwu pierwszych terminach za cenę wy: 
wołania lub wyżej takowej a na ostatnim 
także niżej ceny wywołania, 

Za cenę wywołania ustanawia się 1200 
złr. w. a. 

Zakład wynosi 120 złr. w. a 

| Warunki licytacyjne i akt oszacowania 
można w registraturze przejrzeć i odpisać. 

O tem zawiadamia się tych, którymby 
uchwała licytacyjna dla jakiejkolwiek przy- 
czyny doręczona być nie mogła, przez ku- 
ratora ustanowionego pana Aleksaudra Juz- 
kiewicza. 

C. k. Sąd powiatowy 

Medenice dnia 1. Września 1875. 
(3902 1—3) Edy kt. 

L. 33117. C. k. Sąd krajowy Lwowski 
wzywa na prośbę c. k. Prokuratoryi Skarbu 
dnia 15. Czerwca 1875 do L. 33117 wnie- 
sioną posiadaczy galicyjskiej dwuprocentowej 
obligacyi wojennej dostawy ziemiopłodów 
z 1. Listopada 1829 do L. 6169,1002 na 
144 złr. 274g ct. m. k. opiewającej na inne 
gminy Tyrawa Solaa, by takową w ciągu 
jednego roku sześciu tygodni i trzech dni 
od dnia ostatniego edyktu w urzędowym 
Dzienniku Gazety Lwowskiej licząc przedło- 
żyli, i prawa posiadania tejże wywiedli, 
w przeciwnym razie bowiem po upływie ter- 
minu tego obligacya rzeczona za umorzoną 
uznaną zostanie. 

Z e. k. Sądu krajowego. 

Lwów dnia 26. Czerwca 1875. 
(3905 1--3) Obwieszczenie. 

L. 1312. Na zaspokojenie wierzytelności 
Borucha Hermelina w kwocie 90 złr. 50 cnt. 
a w. Z. pn. przeprowadzi sąd przemusą 
publiczną sprzedaż realności pod l. 443 
w Żołtańcach położonej dłużnika Piotra Cha- 

| raczka własnej w 3 terminach dnia 27. Pa- 

Ździernika 24. Listopada 15. Grudnia 1875 
każdą razą w sądzie o godzinie 10 odbyć 
się mających, 


pan: o zddkozonikcć 
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Cena wywołania jest wartość szacun- 
kowa 152 złr. 50 kr. a. w. wadyum 16 zł. 
a. w. realność na I i 2 terminie tylko wy- 
żej lub za cenę szacunkową na 3-im także 
niżej takowej sprzedaną zostanie. 

Z c. k. Sądu powiatowego. 

Kulików duia 12. Kwietnia 1875, 
(3864 1—3) Edykt. 

L. 5827. Sokalski c. k. sąd powiatowy 
rozpisuje celem wydobycia wierzytelności 
Szymona Boreckiego 180 fi 15 ct.w.a. zpu. 
przymusowy jawny przetarg gospodarstwa 
włościańskiego Dorofteja Tkaczuka w Opul- 
sku pod liczbą spisową 52, ciała hipotecz- 
cznego nie stanowiącego na 3500 złr. ocenio- 
nego na duie 18. Października, 2. Listopada 
i 6. Grudnia 1875 w gmachu sądowym od 
10-tej godziny rano. 

W trzecim terminie nastąpi sprzedaż 
nawet poniżej ceny szacunkowej. 

Protokoły opisania i ocenienia tudzież 
warunki przetargu, przejrzeć można w tu- 
tejszej registraturze. 

Sokal daia 20 Lipca 1875. 

(3918 1—3) Obwieszczenie. 

L. 2687. Celem zabezpieczenia dostar- 
czania żywności wraz z słomą na pościółkę 
i praniem bielizny dla więźui tutejszosądo- 
wych na rok od 1. Stycznia do końca Gru- 
dnia 1876 lub też osobno żywności, a osobno 
pościółki i prania bielizny, — odbędzie się 
w tutejszym c. k Sądzie jawny przetarg w 
dniu 14. Października b. r. a w razie nieu- 
dania się nadto w dniu 25 Października 
b. r. zawsze od godziny 10tej rano. 

Przeciętna liczba więźui do dziennego 
żywienia kosztem Skarbu Państwa wynosi 
dotąd 10114/,73 głów. 

Najmniej żądający utrzyma się. 

Przystępujący do przetargu winien zło- 
żyć na ręce komisyi przetargowej poręczne 
w ilości 100 złr. w. a. gotówką lub papie- 
rami wartościowemi do uowocnienia gotówek 
sierocinnych przydatnemi. 

R>sztę warunków przetargu w tutej- 
szym Sądzie przejrzeć można. 

C. k. Sąd powiatowy 

Sokal dnia 29. Września 1875, 
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3979 1—3) Ogłoszenie licytacyi.  dewszystkiem zaś i bezwzględnie dla krew- , 4. ierzonej 5 ` RAZA . 
_ L. 23828. Wydział krajowy Królestwa | nych i powinowatych 6. a fundasoEa, jeżeli | wej; SDD zamierzonej podróży nauko- R: PAR A kę końce” = 
Galicyi i Lodomeryi z W. Księztwem Kra- i takowi są uczniami rzeczonego Uniwersytetu. 5. własnoręczny rewers kandydata, w | nauk w a lub technicznych je” u c 
kowskiem podaje do publicznej wiadomości, Prawo nadania stypendyum wykonuje | którym tenże ma się zobowiązać, iż po ukoń- ' dnak obowiązani są w ciągu studyóW | po, 
że zamierza wydzierżawić ryczałtem od mie- | Senat akademicki Uniwersytetu Jagiellońskie- | niu podróży złoży Wydziałowi krajowemu | chać kursów języka, lit 23 i historji p Rip 
piaca Listopada b Tealnosé pod 1 4664/4 | go, do którego też wniesione być mają po | wyczerpujące sprawozdanie oraz będzie się ' skiej i zdać e + A rzedu eg m H 
naRurach|Szumanówkę] Realność ta obejmuje | dania kandydatów, a to najdalej do końca | starał uzyskać posadę w Królestwie Galicyi |z dobrym post Tn R mo I ch i kur 
następujące przedmioty : Października r. b. Do podań należy dołą- |i Lodomeryi lub w Wielkiem Ks. K] | lat po n i kob, w | akt TW 

1.) Główny dwupiątrowy budynek z 3 |czyć metrykę chrztu i świadectwo ubóstwa, | skiem Bi te hi za Nie RADA tych W 4 
pokojami na dole, 9 pokojami i 3 kuchniami | należycie zatwierdzone i dowody dobrego po- Z Wydziału krajowego Sde aria E openi ii T dy I 
na pierwszem piętrze, z 8 pokojami, jednym | stępu w naukach, mianowicie zaś świadectwo | | rólestwa Galicyi i Lodomaryi z Wielk Ks z na 2 e e a oje Wógy 
przedpokcjem i 2 kuchniami na drugiem | odbytego egzaminu dojrzałośći, a względnie Krakowskiem i Kandydaci wiuni wnieść podania EU ] 
piątrze; | ] „ (| Poświadczenie, iż kandydat w ostatnim pół- We Lwowie dnia 22. Września 1875. sk ei AU a} którot Polecaj 
2.) jednopiętrową oficyngz 2 pokojami | roczu szkolnem składał egzamina prywatne | (3836 3—3) Edykt nauki uczęszczają, do Wydziału a. Zagtae 
i kuchnią; (kollokwia) z głównych przedmiotów, na któ- AL 7077. Dai 5 def uajpóźniej do 15. Listopada r. bt węg B.ggz 

RA ie z 36 a SERGI a muse półtoczh Liżoszcżał D u. 7077. Dnia 28. Października , 2. | dowody, iż według tego co wyżej po al 026 
sala; i UNE się o aa z tytułu EEEE. Ta u dnia 14 Stycznia 1876 o | dziano, mają prawo ubiegać się 0 gó Ra 

4) stajnię z 11 stanowiskami i jedvą | pokrewieństwa lub powinowactwa z fanda- de z = a, bodzio ie M p | dya Z neS 2e) fundacy i. W każdym A j tabule, 
sala; -.. 4torem, winni również tę własność swoją wia- | realnośsi A | 40 i ES iz a> m | zie załączyć winni metrykę chrati RJ Kenia 

Doma zakuźnię 2 2 izbani i je- rygodaie udowodnić. lności pod l « w Brzegach powia- | świadectwo szkolne a względnie i ŚWIA Wile 

; JS tu Sambor, ciał. tabularneg - | i ; ze 

duą kuchnią; Wypłata stypendyów nastąpi za kwita- | cej Iwana Decyka wł ars: RE “hora Z Wydziału kra o jego t959 2 

| s A - 7 c włastej w spr i ró icyi i i iwi 

0) budynek dla odźwiernego z jedną | m; poćwładczonemi przez dziekana właści. POJ ię aaa pisme ean | Królestwa Galicyi i Lodomeryi i Wielki Š ekat 
izbą i komórką ; e a A | wego fakultetu, przed którem kwitujący ma | cnt. a. w. z pn. W. Ks. Krakowskiego. ——. 1576" nkro 
|. 1) szopkę z dwoma przedziałami i ko- | sio wykazać, iż w dotyczącym półroczu zło- Cena wywołania wynosi 1000 zł. wa- e. Lwowie dus_21. WANIA i 1 
mórką ; J À p n: żył egzamiaa prywatne przynajmniej z dwóch | djum 100 zł. w. a. Przy pierwszych dwóch (3973 3—3) Edykt. WZ 
. _ 8.) ogród owocowy ze stawem zajmu- | głównych przedmiotów, na które uczęszczał. | terminach realność tylko za lub wyżej ceny L. 2749. Odnośnie do edyktu % 2% u. 108 
jący przestrzeń 9—10 morgów. y i Z Wydziału krajowego roa A a treaa aa e Wrona E { Ji wybot  SDadko 

Realność ta będ'1a wydzierżawioną Od Í Królestwa Galicyi i Lodomeryi i Wielki H : przy trzecim także niżej takowej J Snia b. r. 1. 2749 termin do t Whio; 
Listopada r. b. zaraz po ukończeniu obecnie | Pa m) omeryi i Wielkiego | będzie sprzedaną. wydziału wierzycieli i zarządcy mas} e Rui 
R a. pa Księstwa Krakowskiego. Resztę warunków wolno w tutejszym | kursowej Eisyka Nemró 14. Paśdae KU 
prowadzonych robót budowlanych, na trzy We Laógia JRAWSODŃ Września I : Sb Jszy 3 y rów, na 14. a. ib Karoli 
lata z tem zastrzeżeniem, że Wydziałowi : e Lwowie dnia 30. Września 1875. | sądzie przejrzeć. nika 1875. wyznaczającego, ogłasza ch: Ha + 
M owśfiisłaży Sawo rozwiązania kontraktu (3843 2—38) KE dy K t. C. k. sąd powiatowy m. d. z powodu feryj sądowych tegoż dnia dia 06 ky) 
w każdej chwili jednak za uprzedniem sze. | — L. 11408. C. k Sąd obwodowy w Prze- Sambor dnia 30. Czerwca 1875 TEN nowy termin do tej czynności Trant (zyj 
$ciomiesięcznem wypow.edzeniem. Ponieważ myślu ogłasza, że celem zaspokojenia sumy | (3755 3—3) ©gloszenie konkursu. | Aśćziesnika 1875. o Stej godzinie Anton; 
realność pod l. 46044 przekształconą została 6892 zł. 36 ct. w. a. z pn. na rzecz galic. L. 21892. Z początkiem roku s:koloego | ** Do 4 i taton 
na szkołę weterynaryi, przeto dzierżawcy, Towarzystwa kredytowego ziemskiego odbę- | 1876 rozdane będą stypendya z zapisu Ś. p. G ść k. Sądu powiatowegow 1875 Drezeg 
woluo uskutecznić tylko t:kie prowizoryczne dzia się publiczna przymusowa sprzedaż | Jana Żurakowskiege, a mianowicie: stypen- woździec dnia 10. Październi dostali 
adoptacye, któreby mogły być usunięte w dóbr lieszczawy górnej w powiecie Bireckim dya po 262 złr. 50 cnt. dla synów dawnej | (3783 3—3) Obwieszczenie. i Kaier 
każdej chwili i nie przeszkadzały później- położonych w dniach 1. Listopada i 9. Gru- | szlachty polskiej z pierwszeństwem dla po L 1121. C. k. Sgd powiatowy w M MTA 
szemu użyciu realuości na cel powyżej wska- , dnia 1875. i 8. Stycznią 1576 zawsze o 10. | temków familii fundatora ś. p. Jana Żurakow- | żankowicac Ad e - wiado Ney, 

y cel powy ; dalia”. y i : 3 da A MED rąk owicąch podaje do publicznej W "w 
zany. Adoptscye te będzie mógł przedsię godzinie przed południem, pod następu- skiego i familii zięcia jego Wgo Juliana |ści, że w sprawie Zakładu kredzto ge WA Do 
biorca wykonać tylko za poprzedniem pisem- JĄCEMI warunkami : : i Starzyńskiego, tudzież stypendya po 210 zł. | włościańskiego przeci bow: Osmienić”. Bomi 

AE i AE ; : go przeciw Seńkowi Osmie” gj RU 
uem zezwoleniem Wydziału krajowego według _, 1. Cenę wywołania stanowi wartość |i 157 złr. 50 cnt. w. a. które nadane być | mu o zapłacenie 239 zł. w. a. zpn. odbe 218%” Mon 
wskazówek i zastrzeżeń jego organów te., dóbr przy udzieleniu pożyczki przyjęta w su- | mogą uczaiom do szlachty polskiej nie na- | publiczna sprzedaż gospodara lii włości hę 030) 
chnieznych. W każdym razie dzierżawca mie 18748 złr. w. a. , = leżącym. skiego pod nr. 46/50 w Krownikach gs * dalej 
obowiązany będzie oddać Wydziałowi krajo- ' W pierwszym i drugim terminie, do- Ubiegujący się o te stypendya mają | łożonego, ciała tabularnego nie mające tj. M lul 
wemu w razie rozwigzania kontraktu, resl bra te niżej ceny wywołania nie będą sprze- | wnieść podania swoje za pośrednictwem | trzech terminach 27 Października 24, m Mego 
ność wydzierżawioną w takim stanie. w ja- dane przełożonej dyrekcyi szkolnej do Wydziału | stopada i 29, Grudnia 1875 o godzinić kozę 
kim zostanie mu oddaną. — Dzierżawca ! 2. Dobra te sprzedane będą ryczałto. | krejowego a to najdalej do 15. Listopada |z rana w tutejszym Sądzie i | ily | 
opłacać będzie czynsz ofiarowany w kwar- WO, Z wyłączeniem prawa do wynagrodzenia |r. b. i złożyć dowody, iż: Cena wywołania wiej p 500 zł liękorz, 
taluych ratach z góry w kasie krajowej i po- , ZA zniesione powinności poddańcze, i bez 20 pochodzą od ojca narodowości pol- | y Jne ania gaze otat” i 
nosić ma wszelkie podatki, ciężary i opłaty, wszelkiej ewikcy. z... skiej; 2) są w kraju urodzeni; 3) obrządku Zakład wynosi 100% sumy wy” pro” (sgg ai 
gruntowe i domowe. Dalej złoży przedsię- | So Każdy z licytujących winien przed rzymsko-katolickiego; 4) że uczęszczają ja- | f Bliższe warunki licytacyi tudzież pik | 4 
biorca przy zawarciu koutraktu, w kasie rozpoczęciem licytacyi dziesiątą część ceny | ko uczniowie publiczni do szkół lub zakła- | tokół zastawniczego opisania i 0sza%0 reg” | Yia L. 
krajowej kaucyę w wysokości półrocznego wywołania, mianowicie sumę 1874 złr. 80 dów naukowych w kraju istuiejących, a mig- | można przeglądnąć w tutejszo-sądowel Ph Wii 
czynszu w papierach publicznych, przezne- Cnt. W A. bądź w gotowiźnie, bądź w ksią- | nowicie: do gimuazynm, ua wszechnicę, do straturze. ligg: 
czonych do lokowania foddnagów_siegawik. ih galicyjskiej parE towa: A a p eron] Niżankowice 30. Sierpnia 1875- bid? 
skich, według kursu obliczonych. Kaucya ta istach zastawnych galicyjskiego lowa- | cznych, do szkoły sztuk pięknych it. p. =: . | (gh, 83 
służyć będzie Wydziałowi kawani ix zą- rzysta kredytowego lub austryj, banku na- | 5) że się odznaczają postępem w naukach | (3784 3—3) porrozezcz y M tatu, 
bezpieczenie warunków kontraktu, aż do rodowego, albo też w galic. obligacyach in- | tudzież pilnością i obyczajnością i że: 6); L. 1122. C. k. Sąd powiatowy domi tiay 
chwili oddania realności w należytym stanie demnizacyjnych, wedle ostatniego tychże kur- | wsparcia rzeczywiście potrzebują | żankowicach podaje do publicznej W o STER Sprz 

W razie nieuiszczenia jednej raty kwar- , SU» nigdy jednak nad wartość nominalną Uczniowie szkół początkowych (ludo- RES że w sprawie zakładu kredytowagi pro kąjśl 
talnej czynszu dzierżawnego, Wydziałowi tychże, do rąk kowisyi licytacyjnej, jako | wych) tudzież słuchacze św. Teologii, sty- | a © PSAT Mer Maryi i dogi D lg 
krajowemu służyć będzie prawo wydzierża- | wadyum złożyć. 7 pendyów z tej fundacyi otrzymać nie mogą. | >. 7% 0 zapłacenie 234 zł. w. a. z. l wł” ał 
wienia realności innemu przedsiębiorcy ' Wszakże dyrekcya galic. Towarzystwa Ubiegający się o stypendya powyższe | się publiczna sprzedaż gospodars gria” a Po 
iub odebrania takowej w własny zarząd, kredytowego ma prawo licytować bez zło- | z tytułu przynależności swojej do szlachty | Šciańskiego pod nr. 30/4 w Rozu? geep" (wid 
przyczem przedsiębiorca odpowiada kaucyą  ŻENIA wadyum. — , staropolskiej, lub też do wyżej przytoczo- | PO ożonego, ciała tabularnego nie nika A doj, ję 
za wszelkia z tąd wynikające straty i koszta | Wadyum najwięcej ofiarującego zatrzy- | nych familii, dla których pierwszeństwo jest | ri trzech terminach 27. Paździer i pl. zyj tu 
Wydział krajowy zastrzega bezpłatne detąd manem i jeżeli w gotowiźnie złożone było | zastrzeżone, wiuni tę własność swoją wiary- „istopada i 29. Grudnia 1875. 0 80 łą, 002 
na ten cel przezuaczone pomieszkanie dla temuż w cenę kupna wliczonem, innym zaś | godnie udowodnić. zraną w tutejszym Nądzie. niy te 
stróża albo budynek dla odźwiernego, skoro , licytującym po ukończeniu licytacyi zwróco- Prawo rozdawnictwa powyższych sty- Cena wywołania będzie 500 zł. „oi tego 
takowy wykończony zosianie. Stróża ustana- j tem będzie. =. M k pendyów służy Wydziałowi krajowemu, któ- | Zakład wynosi 100% sumy WYI* o: | (4, W 
wiać będzie Wydział krajowy. i Dalsze warunki licytacyjne tudzież wy- | ry również umocowany jest: Bliższe warunki licytacyi tudzież M dy i 

Wydział krajowy zastrzega sobie prawo C128 hipoteczny dóbr pomienionych w tutej- a) uwolnić ucznia od obowiązku uczę- | tykół zustawniczego opisania i osza00” r lig” 
dozoru administracyjnego, a dzierżawca bę- , szo-sądowej registraturze przejrzane być | szczanią do szkół publicznych, lub zakładów | rożna przeglądnąć w tutejszo-sąd0"*! hy tor 
dzie obowiązany zastosować się do wskazó- | 11084. |" : , | paukowych w kraju istniejących, jeżeli szkoła | gjętraturze. i it 
wek jego organu, mających na celu ścieżed „ O rozpisaniu tej licytacyi zawiadamia lub zakład w zawodzie, któremu się uczeń; Nóankowićć 30. Si ja 181% ką trz 
przestrzeganie kontraktu i zapobieżenie, się egzekucję prowadzącą dyrekcyę galicyj. | oddaje, w kraju wcale nie istniały, BOA ANA ky, ży 
wszelkim zmianom lub zarządzeniom, któ- skiego Towarzystwa kredytowego ziemskiego b) użyć stypendyum na zasiłek nad- | (3829 3—3 Bdyk t. BY Bice 
roby groziły uszkodzeniom realności lub w | we Lwowie, p. Frauciszkę Roemisch jako | zwyczajnie uzdolnionych młodzieńców. celem L. 5072. C. k. Sąd powiatowy SDA 
danym razie utrudnić mogły jej użycie na intabulowaną właścicielkę tudzież py. Julię | wysłania ich po ukończeniu nauk w kraju tach podaje niniejszem do publiczne) 300 A 
szkołę wetsrynaryi. | Roemisch, Walentynę z Roemischów Bogda | za granicę do dalszego ich kształcenia się, | domości, iż celem zaspokojenia sumy. M | TA 

Bliższe szczegóły o rozmiarach i stą- | Nowiczową 1 Tytusa Bogdanowicza jako pre- | który to zasiłek jednak nie na dłużej, jak |złr. z pn. należącej się Michałow! pads. 2. 
nie wydzierżawić się mających przedmiotów, notowanych właścicieli dóbr Leszczawa gór- tylko na dwa lata udzielony być może. ryannie Jurom od Józefa Trembli 0 IiE LM L, 
można powziąść na miejscu u zawiadowcy, | "% tudzież następujących wierzycieli miano- d Z Wydzisłu krajowego się przymusowa sprzedaż przez por Ke Gh ra, 
przez Wydział krajowy tamże ustanowionego. | wicie: Kościół w Leszczawie, fundusz inde- | Królestwa Galicyi i Lodomeryi i Wielk. Ks. | licytacyg realności Józefa Trembli jogot”) Aj 

Przedsiębiorcy mający chęć wydzierża- | mnizacyjny 1 wysoki c. k. skarb do rąk c.| Krak. We Lwowie dnia 18. Września 1875. | tach na Podlesiu pod Nr. k. 422 P jew; an JJ 
A ae POWA i ka a. Dj za, „dalej (3756 3—3) Ogloszenie konkursu. pod następującemi warunkami liegta" gs lg wg, 
opieczętowane i w 100% od ofiarowanego | OWArZy Krak E T ak ubezp eczeń od L. 22100. Celom nadania czterech sty- Do wykonania sprzedaży PO ye ijp E 
czynszu wynosząca wadyum zaopatrzone | Ognia w Krakowie do rąk dyrekcyi w Kra- | enqyów z zapisu Ś. p. Juliana Nieczui Wierż- | realności przez publiczną licytać stop kinig ? 
oferty, wnieść do Wydziału krajowego najda- kowie, nakoniec wszystkich wierzycieli, któ- bickiego, każde o rocznych 340 złr. w. a.|czą się dwa termina na dzień 3-, zj 9) Y ky, l 
lej do 25. Października b, r. Tegoż dnia | Tymby uchwała licytacyg dozwalająca wcale ogłasza się niniejszem Los. © "|i dzień 30 Listopada 1875, każdź A A EO 
o godzinie II rano odbędzie się w sali | nie, albo w należytym czasie doręczoną nie Stypendya te przeznaczone są dla ucz- | godzinie 10 przedpołudniem W Joka” T 
radnej Wydziału krajowego przed ustano- | została i tych którzyby po dniu wydania | „ió Ra pe i rp a | AL tog 
RJ ANS jowego p ) ol à RS i niów, uczęszczających w Galicyi lub w W.j Sądu powiatowego w Kętach. g Wi it 
wioną komisyą otwarcie ofert a względnie | Wyciągu hipotecznego do tabuli krajowej we- | Ks, Krakowskiem do szkół gimnazyaluych C łania stanowić PSS nl dy 71 
ustna koncertacya ofarentów. Oferenta obo |5Zli przez kuratora niniejszem w osobie ad ZIE ; Ee | ME ENARE GEM wa. Pr | ty S tę 
ena Tiacy nta OD k pe. "ED i lub realnych, do Uniwersytetu lub akademii | tość realności w kwocie 387 Zł" iżej kie, l apr 
wiązuje złożona deklaracya od chwili wnie- | wokata krajowego p: dr. Dworskiego z za- | technicznej m ie wykazaną, POR ANI z 
sienia takowej do protokołu Wydziału kra- | stępstwem adwokata krajowego p. dr. Ko- 0a 4 ; s |ACONO SZACOWANIE i Hy, Wa 
: J 40 protoi WY, torsk: t e Prawo pierwszeństwa mają potomkowie | rej rzeczona realność w powyżs%) | dzie" 95 
jowego. Natomiast Wydział krajowy zastrzega | 770%8 10g0 postanowi 3 Róży z Wierzbickich i Ignacego małżonków | nach licytacyjnych sprzedaną nie b aiit g i 
sobie wszelką swobodę co do przyjęcia jednej Przemyśl, 19. Sierpnia 1875. | Paparów, tudzież Genowefy z Wierzbickich | Kazdy cheć kurion ERNI żyć do ligą uł 
z wniesionych ofert lub odrzucenia tako- | (3693 3—3) Ogłoszenie konkursu. i Benedykta małżonków Kosieradzkich; a to | zęgt, „rzad > $ s A licytacji zło Tioti ür 
wych. j i l L. 21695. Celem nadania stypendyum | bez względu na stan ich majątkowy i po- : E BEN i a Eo wadyu 1 ligę Er 
„ Z Rady Wydziału krajowego Królestwa | w kwocie 600 złr. w. a. przeznaczonego na | chodzenie szlacheckie; po nich imiennicy é. p. 0 złr zda UA g 0a. 
Galicyi i Lodomeryi i Wielkiego Księstwa | podróże naukowe dla agronoma, który ukoń- | fundatora „Nieczujowie Wierzbiccy“, a po | G 5 Be od NE 4 e ly L 
Krakowskiego. czył c. k. Akademię rolniczą we Wiedniu | tych synowie ubogiej szlachty polskiej. — ARA A ch AWOSE ga” W Wią 
We Lwowie dnia 8. Października 1875. | ogłasza się niniejszem konkurs. jylko w braku powyż uprawnionych, mogą Poan Kętskim w Powie ja mo, jð | kata a 
BE ca Ogloszenie konknrsu. ,Chcący się ubiegać o takowe winni | być stypendya te nadane i uczniom niepo- ORO m 2 oo ua g9 AUTS 
Wr A Celem nadania stypendyów | wnieść podania swoje do Wydziału krajo- chodzącym zeszlachty, którzy jednak są ro- Pe P E a iejazych zpAĆ god” $ icy A 
+ ipo 150 zł Bek: Konieckiego po 200 | wego najdalej do 1. Stycznia 1876 roku. dowitymi „Polakami, po polsku mówić umieją tórmini i) c Grudnia 875 0 a tyeh 
om konkurs, SAN ogłasza się niniej- Do podań należy dołączyć: i urodzeni są w której z prowincyi dawnej | Sie 1 2 AU Bo br: 
szem Stroe 7 1. metrykę urodzenia ; Poiski, Urodzeni za granicą synowie Wy- Mł" sł tacyjoych ge | i Cloy; 
O dla ład. oda aoon są 2. wszystkie świadectwa c. k. Akade- | gnańców i wychodźców polskich, z powodów | _ Reszta warunków licy =< przed” gp RW 
priazne yae oi Ly a dzenia przestępstw politycznych, uważani będą na | Opisania 1 oszacowania realno jste koleją: 


polskiego, uczęszczającej na wykłady w Uni- 
wersytecie Jagiellcńskim w Krakowie, prze- 


mii rolniczej w Wiedniu; 
3. świadectwo o stosunkach majątko- 
wych kandydata i rodziców jego ; 


równi z urodzonymi w granicach Polski 


i przedrozbiorowej. 


być mogą w tutejszo-sądowej 
Kęty dnia 14, Września 


1876. 


- Meka, 
Korzygt 


"m Ed kt. 

Gzy za: . C. k. Sąd powiatowy w Bir- 

nę śAWiądamia z mia A pobzta O aż 

Rozalii ge Brzozdowskiego, iż na prośbę 

mn ~ Z0Zdowskiej wsprawie przeciw nie- 

go kara cenie 60 złr. w.a. z pn. dla nie 

twig ator Teofil Koudelka z Sambora usta- 
1 temuż wyrok z dnia 22. Lipca 

B; 00 doręczony został. 

cza dnia 28. Lipca 1875. 


2 maynt 
GTI A y a 

Haza 26587. Lwowski c. k. Sąd krajowy 
ZNA tabuli krajowej, aby przy prawie 
365, a Sumy 6950 złr. mk. Dom. 105 
Rop 101 ow. i Dom. 479 p. 214 n, 
2 przyj: Ww stanie biernym dóbr Samoklęski 
tabulate ną rzecz oktawy poddańczej in- 
Menig aem odnośnie do adnotacyi zamie- 
Mil toczenia sporu przez Henryka bz. 
dön „,  Ssstabulacyę pomienionej sumy 
è okstaj, m. k. z pn. Dom. 105 p. 364 w. 
Wykres « Uskutecznionej, zanotowała, że o 

| „ARIE wspomnionej sumy 6950 złr. 
W Prt t przed c. k. Sądem obwodowym 
L, Togs Jól pod dniem 16 maja 1875 do 
Spadegh; Wytoczony został — ustanawia dla 
lowioią IBIcóÓw śp. Piotra Steinkeller, mia- 
Rudelis lotra Antoniego dw. im. Antoniego 

tolin, je Mm. i Józefa Steinkeller tudzież 
lauke 7 go śl. Braunig 2 go Hanka (czyli 
likoysk; 0zefe, i Kunegundy małżonków Bro- 
tyli PR — masę spadkową śp. Teresy 
Antoni ranciszki) z Rugawskich Rudnickiej, 
Noni? Schaster, Wiadysława i Doroty 
śprzę zaj Bollas, którzy z ceny kupna 
tostai y dóbr Samoklęski z przyległ. nie 
(O Z88pokojeni — mie mniej małżonków 
2 m w; 50 i Benevenuty hr. Mussey jako 
timigo h Życia i miejsca zamieszkania 
dn p "VCch spadkobierców kuratorem adw. 
Pomin, Tzańskiego z substytucyą adw. Dra 
llngśną T kiego i doręczając pierwszemu 
LO k Uchwałę uwiadamia o tem powyż- 
Y ależ niniejszym edyktem z tem, aby 
tora tym czasie o ustanowionego kura- 
teng też w sądzie osobiście, albo przez 
litza an stePcę się zgłosiły i celem prze- 
Użył, „1% Swoich praw stosownych Środków 
że z zaniechania wyniknąć mogące 
ne skutki sobie przypisać muszą. 
(86 E daia 29. Maja 1875. 


—3) Edykt. 


| je ~ 48844, C. k. Sąd krajowy we Lwe- 


domo czyni, 


zką Górnicki 
niekiego 
E 8 


iż wskutek podania 
z dnia li września 
ting z „4844 o wykreślenia ze stanu 
lebros? Częsci dóbr Pawłowa niegdyś Teresy 
boat skiej własnej prenotacyi nadciężaru 
Wstep Wr. 52. p. 152. n. l on. jako dotąd 
t mg dliwionej, termin do rozprawy 
dą a 45. ust. tab. na dzień 25. listo- 
Kęty 5 o godzinie lej rano wyznaczony 


i aieg "YŻszą uchwałę doręcza się z życia 
„4a pobstu niewiadomemu Ignacemu 
Owskiemu i jego z życia i miejsca 
uewiądomym spadkobiercom do rąk 
f ŚNIE w osobie adwokata Dr. Maly 
LM Śbstwem adwokata Dra Balko ustano- 

p uratora, 
liga T Wamy niniejszem edyktom Ignacego 
Wy «howskiego i tegoż spadkobierców, 
UW należytym czasie u ustanowionego 
kz H lub też w Sądzie osobiście, albo 
[Pestera 80 zastępcę się zgłosili i celem 
Lp uży ga swoich praw stosownych środ- 
N „ ile że z zsniechania wynikugé 

Nekorzystae skutki sobie przypiszą. 

|; * k, Sądu krajowego. 
figg "Ów dnia 17. Września 1875. 

ag Edykt. 
Wiza 11402. C. k.Sąd krajowy Krakowski 
bloy; FA sprawie Szarlotty Singer przeciw 
Reka  Ozefetal o 2100 zarządzoną zostaje 
h a sprzedaż w drodze licytacyi Lö- 
M gy ala własnej pod L. 275 dz. VIII. 
tig A VI) w Krakowie w trzecim ter- 
puig a dzień 16. listopada 1875 o go- 
bę akg rano w gmachu Sądu krajowego 
łe się Wie wyznaczonym. Licytacya odbę- 
z tego Pod warunkami edyktem z dnia 
bł Da T do L. 2456 już ogłoszonemi 
Ma F zmianą, iż realność rzeczona na 
i sprz, p nie tąkże niżej ceny szacunko- 
Y ĉdang zostanie, 
W aj yum złożyć się mające wynosi 
~ a resztę warunków mogą 
ający w tutejszo sądowej re- 


i 41986, 
Ob Adomo c 


Edykt. 
C. k, Sąd krajowy we Liwo- 
gó Lil] zyni, iż w skutek pedania 
198 dozwolił uchwałą dzisiejszą do 
hie doj z sUCyJBą sckwestracyę dóbr 
luyc „4: obecnie Romualda Samuel 

La zaspokojenie pretensyi 1000 złr. 
wi z.” Poprzedniewu tych dóbr włs- 
trone; JEwuutowi Kriegsbaberowi wy- 
piej ` którą to uchwałę doręcza Się 
Jtu niewiadomym Zygmuntowi 
Owi i Romualdowi 


Samuel do; 


4 


rąk kuratora dla nich równocześnie w 080- 73. u. w. za nieważny, a skutki prawne na (3955 3—3) Obwieszczenie, 
bie adwokata Dr. Wszelaczyńskiego z za- | nim oparte za zgasłe uznaneby zostały. | L. 3744. C. k. Sąd powiatowy w Pod- 
stępstwem adwokata Dr. Krattera ustano- Sambor dnia 1. Czerwca 1875. | górzu niniejszem ogłasza, iż wyznaczył ce- 
wionego. (3831 3—3) Ogloszenie. ilem przedsięwzięcia dozwolonej przez c. k, 
Wzywa się tedy niniejszym edyktem L 1280. Wasyla Teodoruka rustykalna Sąd krajowy w Krakowie na zaspokojenie 
Zygmunta Kriegshabera i Romualda Samuel, ; realność w Chudykowcach pod nr. 7. poło- i należytości Antoniego Toporka w kwocie 75 
aby w należytym czasie u ustanowionego | żona, sprzedaje się za dług c. k. banku wło- | złr. w. a z pn egzekucyjnej sprzedaży go- 
kuratora lub też w Sądzie osobiście, albo | ściańskiego w kwocie 100 złr. w. a. na dniu | spodarstwa gruntowego pod l. 61 w Za- 
przez innego zastępcę się zgłosili i celem | 29. Października, na dniu 9. Listopada ina | krzówku położonego, dłużników Edwarda i 
przestrzegania swoich praw stosownych środ- | dniu 25. Listopada 1875. każdą razą o 9tej Filipiny Lisowskich własnością będącego, 
ków użyli, ile że z zaniechania wyniknąć | godzinie zrana, na ostatnim terminie i ni- i trzy termina a mianowicie na 19. Paździer- 
mogące niekorzystne skutki sobie samym |żej ceny szacunkowej. Warunki leżą w S4- | nika 19. Listopada i 17. Grudnia 1875. każ- 
przypisać będą musieli. dzie. Z c. k. Sądu powiatowego. dą razą o lltej godzinie przed południem 
Z c. k. Sądu krajowego jako handlowego. Mielnicą dnia 3. Marca 1875. lz tem nadmienieniem, iż to gospodarstwo 
Lwów 25. Września 1875. (3958 3—3) Ogłoszenie licytacyi. przy pierwszych dwóch terminach tylko po- 
(3844 2 - 3) Eddy mt. „3869. C. k. Sąd powiatowy w Zas- wyżej ceny szacunkowej, lub przynajmniej 
L. 6655. C. k. Sąd obwodowy dla spraw | sowie podaje do wiadomości, iż celem za- | za takową, przy trzecim zaś i niżej ceny 
wekslowych w Samborze wzywa niniejszym | spokojenia należytości zakładu kredytowego szacunkowej sprzedane zostanie, tudzież iż 
edyktem na żądanie Rysie Glattstein imie- | włościańskiego w sumie 383 złr. 68 ct, w.a. | wywołania stanowi kwota 237 zł. w.a, 
mem własnem i jako opiekunki małoletn. |z pn. odbędzie się przymusowa publiczna wadyum zaś wynosi kwotę 23 złr. w. a. 
Leiby Wolfa Glattsteina spsdkobierców zmar- sprzedaż realności „pod n. k. 44 Trzcianie Podgórze dnia 30. Sierpnia 1875, 
łego Jozefa Glattsteina, działającej, posiada- | położonej własnością Tomasza Grzelaka bę- 
cza zagubionego przez Józefa Głlattsteina | dącej w jednym tylko terminie na dzień 18. | (8835 3-3)  Edy k t. 
Października 1815 o godzinie 10 rano w L. 5672. Dnia 18. Listopsda 18750 
Sądzie a to pod warunkami w rezolucyi godzinie 10 rano odbędzie się w tutejszym 
z dnia 30. Kwietnia 1874 |. 2008 wyszcze- | Sądzie przymusowa sprzedaż realności 1. 
gólnionemi a w nr. 137, 138 i 139 Gazety 66 w Łanowicach ciała tabularnego nie sta- 
nego wekslu, ażeby do 45 dni, licząc od | Lwowskiej ogłoszonemi z tem atoli dołą- |nowiącej Piotra Zejąca własnej w sprawie 
dnia 3go ogłoszenia niniejszego edyktu | czeniem, iż realność rzeczona na powyższym zakładu kredyt włościańskiego o 196 złr. 
w urzędowej Gazecie Lwowskiej tem pewniej terminie także niżej ceny wywołania jednak | Ceua wywołania wynosi 65 zł. wadium 
zgłosił się w c. k. Sądzie obwodowym w Sam- | nie niżej jak za 600 złr. w. a. sprzedaną 6 złr. 50 cnt. a realność za jakąkolwiek ce- 
borze i swe posiadanie rzeczonego wekslu | zostanie. |nę sprzedaną być może. 
objawił, o ile że po upływie terminu tego Resztę warunków wolno w tut. Sądzie 
powyż wspomniany przekaz w myśl artyk. przejrzeć. 


mh | 
| Z c. k. Sądu powiatowego m, d. 
| Sambor dnia 17. Czerwca 1875. 


w Bolechowie dnia 15. Czerwca 1878, na 
300 złr. w a wystawionego, za 6 miesięcy 
na własne vlecenie w Bolechowie płatnego 
a przez Nechemiasza Landera akceptowa- 


Z c. k. Sądu powiatowego. 
Zassów 14. Lipca 1875. 


(3959 2—3) ©bwieszczenie licytacyi, 


L. 9927. W c. k. powiatowej dyrekcyi Skarbu w Sanoku odbędzie się w poniżej 
wymienionych dniach ustna publiczna licytacya w celu wydzierżawienia poboru podatku | 
konsumcyjnego częścią od mięsa częścią od wina, a częścią od mięsa i wina w okręgach | 
dzierżawnych, niżej poszczególnionych na lata 1876, 1877 i 1878 bezwarunkowo lub z | 
zastrzeżeniem wypowiedzenia dzierżąwy. | GE 


Donissienia prywatne. 


m : 
5 Cena wywołania od Licytacya odbędzie „Gazety Lwowskiej 
à kl L i = : 
2| Okręg dzierżawny F | SD ay BE Uwaga SF opuściło prasę dzieło "FP 
7 taryfy mięsa A do godziny 2 po di ę 
2 południu 0! k y 
A 7 TE "= ej I WOSK ziemny 
w" | e w Galicyi 
1| Dukla składająca się| IM {8230| — 1000 — |18. Październik a 1875 przez Edwarda Windakiewicza 
z 37 m PRO PORZE. | c. k, radcę górniczego 
2|Krosno składające sięj III — | — 906! 50 |18 - - i jest do mabre dias S 
z 87 miejscowości J ; * Gi A BACY 
SIDembowiec składającej II | —|— 50 — |ie. ` A „Gazety Lwowskiej“ 
się z 9 miejscowości po cenie 2 sł. wa 
4| Kołaczyce składające III 820 — | — | — |18 E > „ABB 
się z 4 miejscowości i — 
5iLutowiska składające HI — | — | 125 — |19 = z | 57 
się z 24 miejscowości = 
6jOlpiny składające się II — | — | 92 — |19. s a ię DE 7 i (3946 A 
z 7 miejscowości 1 
E a png tv 2 SM: TE | o Obwieszczenie. 
z 49 miejscowości | | | | | Celem zabezpieczenia budowy 


|szpitala u Św. Łazarza w Krakowie 


| Pisemne z 100/, wadyum zaopatrzone oferty można najpóźniej do drngiej godziny ! odbędzie się na dniu 26. b. m. w bió- 


p południu dnia poprzedzającego ustnej licytacyi wnieść do naczelnika c. k. powiatowej RB dyrekcyi szpitala u św. Dna id 


Dyrekcyi skarbu w Sanoku. ; : 
; C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu. | pośrednictwem pisemnych ofert publi- 
| Sanok dnia 2. Października 1875. -s |czna licytacya, na którą w zastępstwie 
A | Wysokiego Wydziału Krajowego, Ko- 

mitet budowy imieniem funduszu po- 


8. 20490. Das Nittgeld wurde vom 1. | wszechnych szpitali Krakowskich ni- 
Dftober 1875 bis Ende März 1876 unter Bor: | niejszem zaprasza. 


behalt ber Ubónderungen, welche fih anlaglich | i ć 
der Ginfigrung des Metermafes ergeben wer: | Jako nie przekraczalny termin 


den, nach ben baemalign Kreifen für ein Pferd, do wniesienia ofert (deklaracyj) do 
unb gwei Meilen, wie folgt fefigejegt : |rąk komisyi licytacyjnej ustanawia 


| (3899 2—3) Obwieszczenie. Rıundmachung. 


L. 20190. Należytość jezdną ustano- 
wiono od 1. Października 1875 r. po koniec 
'Marca 1876 r. z zastrzeżeniem zmian wyni- 
 kających z powodu zaprowadzenia misr me- 
| tryeznych według dawniejszych obwodów, za 
(jednego konia i 2 mile, jak następuje: 


rwa h dając kwit depozytowy, który do 
Das oltilionstcintgelb beträgt 50 Er. | TY w. 
von einem Pferde und zwei Meilen, bei Ertra- | oferty dołączony być winien. 
poften aber, bie Gebühr für einen gededten Techniczny operat budowy, wraz 
Wagen ok "tebe ungebeniten ben iz warunkami przedsiębiorstwa, w go- 
vierten Theil der Mittgebithr. ; : PR - 
Die Sdmiergebithr bleibt ungeänbert. dzinach urzędowych przejrzeć można 
Was Hiemit zur allgemeinen Kenntnif w biórze Inży niera „drog r Er E 
gebraGt witb. okręgu krakowskiego (ulica Św. An- 
ny L. 194), gdzie ubiegający się o to 


KR. É. PofteDirection 13: ; 
Lemberg, am 4. Oftober 1875. | przedsiębiorstwo zarazem podjąć mọ- 


Poczestne pocztyliona wynosi 50 cent. 
od konia i dwóch mil, przy ekstra pocztach 
należytość zaś za powóz kryty połowę a za 
| otwarty czwartą część należytości jezdnej. 
| Należytość za smarowanie zostaje nie- 

zmienioną, 
Co się niniejszem do powszechnej wia- 
| domości podaje. 

Z e. k. Dyrekcyi poczt 
Lwów, dnia 4. Października 1875. 


S Ins | 3 5 |się godzina 12 dnia 26. b. m. poczem 
Sj A HE|E 2 bezzwłocznie nastąpi ofert otwarcie. 
a | A 8 R] | Cena kosztorysowa wynosi: 
| BG I7% = |5Ś 1) pawilon dla obłą- 
| | | | kanych . . . złr. 88.733 et. 29 
NoE =P i dwa pawilony dla 
| 1) w brzeżańskim, kołomyjskim | 1) im Brzeżaner, Kolome'aer, 2) EE Na 5 
przemyskim, samborskim, tar- Przemysler, Samborer, Tar- Wia T 
nopolskim i žółkiewskim 1155| 1/29 nopoler und Žołkiewer Rueije | 1/55) 1|29 Ea, , AIG 
po złr. ; 
2) w czortkowskim, lwowskim, 2) im Czortkower, Lemberger, ct. 47 razem , „ 134,8376 „ 94 
sanockim, stanisławowskim, i Sanoker, Stanisląuer und 3) pawilon dla ad- 
stryjskim . 161) 1| 34 Stryjer . > AES GN Uey ministracyj . . „ 58.887 , 97 
3) w krakowskim i sandeckim | 1/76] 1|47| 3) im Krakauer unb Sandecer 1176| 1|47 Ogółem złr. 276.498 ct. 20 
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Karola Siyi Ludwika 
L. 7718 (8976 2—2) 


Obwieszczenie. 


Z dniem 1. Pażdziernika 1875 weszła w życie 
nowa taryfa o niższych pozycyach, 
zamiast taryfy specyalnej dla drzewa, zaprowadzonej dnia 1. 
Lutego 1875 między stacyami kolei Liwowsko - Czerniowiecko- 
Jaskiej (lin. austr.), kolei arcyks. Albrechta, kolei gal. Karola 
Ludwika , kolei północnej cesarza Ferdynanda z jednej, a sta- 
cyami związku Prusko - Brunświckiego, Berlińsko - Kolońskiego 
i północno - niemieckiego z drugiej strony via: Mysłowice-Wroc- 

ław - Berlin, względnie: Bogumin- Wrocław-Berlin. 

W tej nowej taryfie specyalnej wykazane są nowe stacye 
kolei Lwowsko - Czerniowiecko - Jaskiej (lin. rum.), kolei Arcyks. 
Albrechta, kolei północnej cesarza Ferdynanda i kilku kolei 
niemieckich. 

Egzemplarze tej taryfy wydają sie bezpłatnie w własnych 
stacjach związkowych, dalej w naszym ekonomacie i w biurach 
komercyalnych we Wiedniu i we Lwowie. 

Lv: ów. w Październiku 1875. 


Dyrekcya ruchu. 
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Poradnik niezbedny 
teraz, gdy ustawa hypoteczna w całym kraju wykonaną będzie, 
jest wydanie J. WINHARDA, c. k. inspektora podatkowego 


„0 podatkach i księgach hypotecznych“ 


któren nabyć można po cenie zniżonej. © zł. 50 ct. w. a. 
w Administracyi „Gazety Lwowskiej“ 


2724 35—? 


(GOOOOGOKAAOOOOIOOIOJOOOIOJOOIOOIOJOJOKOK 


drukarni E. 


Kolorowe rypsy, całkiem wełniane franouskie materye na suknie, nowa A. 
j chewioty z rozmaitej flaneli, chustki damskie, czarne i kolorowe aksam o. Je E 


do spodnic, kolorowe luśtry, glaces i balernos, czarue i kolorowa a 
(35 


dwabne, ciężkie 4/4, 5/4, 8/4 i 9/4 płótna i materye stołowe i t. d. 
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L. 8912. kolej 


C. k. uprz. z a | 
a a reż ED. to 
Arcyksięcia SEE, Albrechta. X 
m E n id, 
a a NY 
Otwarcie stacyi NA 
; A h 
CIEZO IN 
go 
dla ograniczonego transportu towarów W 


od 1. Listcpda 1875. 


że z dniem k 


Niniejszem podajemy do publicznej wiadomości, żć je kl ke 
i HAŃOGsJAKISGO, nasze stacya Ciężów położona między SE Fi. tibi 
| sławowem a Bednarowem, która dotychczas Y ostanie by M 
i ekspedycyi osób i pakunków urządzoną była, otwartą ach. | ę G 
| także dla nadawania i odbioru towarów w pełnych WAS igżowie Na 

Potrzebne do ładowania wozy należy na stacyl W rzeciągi tibo 
| wcześnie zamówić, a po dostawieniu winien nadawca W a n oos dą 
| 12 godzin roboczych załadowanie uskutecznić. Niemniej a zin P NY 
| biorca nadeszłe do Ciężowa towary, w przeciągu 12 8 Wt 


otrzymaniu awiza wyładować. tryj® 
| i kierunku do 8 / 


kierun 


do Ciężowa, ś 
wowie aż do tejże stacyi, w przeciwnym zaš 
dnarowa. 
Przesyłki pospieszne i towary, dla których tary 
nie są ustanowione, wykluczone są od przewozu Z 197 
Ciężowa. 
Lwów, dnia 25. Września 1875. 


Dyrekcya ruchu: 
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